
Proletariusze wszystkich krajów, łączcie się!

Kraków,
wtorek

5 styczeń 1865 r.

Delegacja parlamentu
Finlandii

• (b) Doroczną nagrodę mu
zyczną Związku Kompozyto
rów Polskich na rok 1965 o-

trzymał Kazimierz Serocki.

® W dniach 6—12 bm. obra
dować będzie w Jabłonnie

pod Warszawą prezydium
CIMEA — Międzynarodowego
Komitetu Organizacji Pionier
skich 1 Młodzieżowych przy
SFMD.

® Gdyńską bazę macierzystą
opuścił trawler-przetwórnia
>,Virgo”, udając się w pierw
szą podróż na wody Labrado
ru. M/t ,,Virgo” to już dzie
siąta nowoczesna jednostka
Przeznaczona do połowów na

łowiskach północnego Atlan
tyku.

• 4 bm. rozpoczęło się w

Łodzi 7-dniowe międzynarodo
we seminarium naukowe, po
święcone zagadnieniom pro
mieniowania kosmicznego. W
obradach uczestniczy przeszło
20 naukowców z kraju i zagra
nicy.

e Ponad 300 tys. ton świe
żych owoców, warzyw oraz

ich przetworów sprzedał
„Hortex” w ubiegłym roku
*a granicę. Za produkty o-

grodnicze, dostarczone do po
nad 60 krajów uzyskaliśmy
ok. 107 min zł dew.

• Do Pekinu przybyła de
legacja rządowa NRD z wice
ministrem handlu zagranicz
nego 1 wewnątrznlemieckiego
Willy Heuttenrauchem. Dele
gacja przeprowadzi rozmowy
w sprawie układu o wymianie
towarowej między ChRL a

NRD na rok 1965.
• prezydent Cypru Maka-

rios w przemówieniu wygło
szonym w Nikozji oświadczył,
Iż ostatecznym celem walki

prowadzonej przez Greków

cypryjskich Jest unia z Gre
cją.

A W dniu wczorajszym w

Waszyngtonie rozpoczęła się
sesja nowego 89 Kongresu Sta
nów Zjednoczonych. Na

wspólnym posiedzeniu obu izb
— Senatu 1 Izby Reprezentan
tów prezydent Johnson wy
głosił orędzie o stanie pań
stwa.

0 W związku z zaostrze
niem stosunków mlędzv Indo
nezją a Malajzja, z W. Bry
tanii do Singapuru odleciała

druga grupa spadochroniarzy
brytyjskich.

0 W meksykańskim mieście
Bilo w stanie Puebla zawalił

się w niedzielę dach nowego
kościoła. Według pierwszych,
niepełnych Jeszcze danych
co najmniej 58 osób poniosło
śmierć.

0 Podczas ostatniego week
endu noworocznego, w kata
strofach drogowych w Sta
nach Zjednoczonych poniosło
śmierć 385 osób.

O Bilans katastrof samo
chodowych, Jakie wydarzyły
się we Francji w czasie tego
rocznych świąt 1 Nowego Ro
ku, Jest poważny.
1009
śmierć
2 tys.
ponad
obrażenia.

W ponad
wypadkach poniosło

199 osób, zaś prawie
odniosło rany, w tym

800 osób — ciężkie

Rok XVII

Cena 50 gr
Nr 3 (5250^

Wyd. A’
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2-letni plan rozwoju
nauki i techniki
podstawą rekonstrukcji
gospodarki narodowej

Wypowiedź wicepremiera E. Szyra
WARSZAWA (PAP)

Przystąpiliśmy do realizacji nowego narodowego planu gospodar
czego. Zagadnienia rozwoju nauki 1 techniki stanowią część składo
wą tegorocznego NPG. Plan w zakresie rozwoju nauki 1 techniki
został po raz pierwszy w tym roku opracowany na okres dwuletni
1965-66. Przewodniczący Komitetu Nauki 1 Techniki, wiceprezes lta-

dy Ministrów — Eugeniusz Szyr, udzielił
red. Tadeuszowi Jacewlczowl wywiadu,
wowe założenia 1 znaczenie tego planu.

przedstawicielowi PAP

w którym omówił podsta-

z wizytą w Polsce
WARSZAWA (PAP)

Na zaproszenie Prezydium
Sejmu przybyła w poniedzia
łek do Warszawy delegacja
parlamentu Republiki Fin
landii (przylot delegacji ze

względu na złe warunki at
mosferyczne
bm. nastąpił z

opóźnieniem)-
Delegacji

przewodniczący
Finlandii Kauno
który przybył wraz z małżon
ką.

Na lotnisku gości witali:
marszałek Sejmu — Czesław
Wycech wraz z małżonką, po
słowie na Sejm PRL.

Wizyta delegacji parlamen
tu fińskiego w naszym kraju
potrwa ok. tygodnia.

W godzinach popołudniowych
delegacja parlamentu Finlan
dii złożyła wizytę marszałko
wi Sejmu — Czesławowi Wy-
cechowi, a następnie odbyła
spotkanie z przewodniczący
mi komisji sejmowych.

w niedzielę 3
Jednodniowym

przewodniczy
parlamentu

Kleemola.

Obecny był ambasador Fin
landii w Polsce — Martti Ing-
man.

Wieczorem marszałek Cze
sław Wycech podejmował go
ści fińskich kolacją.

Delegacja
gospodarcza PRL

przybyła do Moskwy

— Uchwały IV Zjazdu Par
tii — stwierdził E. Szyr — za
kładają zasadniczą
struktury produkcji
przemysłu
techniczną najważniejszych je
go gałęzi. 2-letni plan rozwo
ju nauki
pierwszym etapem
tych zadań — ma on stworzyć
korzystną bazę wyjściową do
wykonania przyszłej „5-latki
jakości i nowoczesności”. Wy
soki poziom techniczny i wy
soka jakość muszą cechować
produkcję zwłaszcza przemy
słu maszynowego, elektrotech
nicznego, hutniczego oraz che
micznego.

Wielką wagę przywiązujemy do

przeprowadzanej obecnie oceny
poziomu technicznego naszych ma
szyn i urządzeń. Zrezygnowanie z

wytwarzania wyrobów przestarza
łych, nieekonomicznych, porówna
nie przygotowywanych do produk
cji prototypów 1 konstrukcji z

aktualnym poziomem światowym
— to kolejny etap pracy nad to
rowaniem drogi do zastosowania

szczytowych osiągnięć współczes
nej techniki.

— Jakie nowe konstrukcje,
technologie itp. — zawarte w

zmianę
naszego

i rekonstrukcję

i techniki będzie
realizacji

2-letnim zasługująplanie
na szczególną uwagą ze wzglą
du na ich gospodarcze znacze
nie?

Liczy się każdy wagcn

wstałych w okresie przewo
zów jesiennych.

— Przemysł maszynowy i elek
trotechniczny podejmie w tych

2 latach produkcję kilkuset no 
wych typów maszyn i urządzeń
z których ok. 70 zaliczyć trzeba
do szczególnie ważnych. Znaj
dą się wśród nich maszyny
energetyczne dużej mocy, wy-
sokosprawne urządzenia i o-

brabiarki, środki transportu
oraz sprzęt elektrotechniczny
i teletechniczny. Można tu

np. wymienić nowoczesne o-

brabiarki różnych typów: do
obróbki plastycznej, abregato-
we j in. Zastosowanie nowych,
bezwiórowych metod dokład
nego wykonywania części ma
szyn — jak np. obróbka plas
tyczna metali metodą wybu
chową — powinno przynieść
obniżenie kosztów własnych
wyrobów produkowanych w

sposób małoseryjny o 40—60
proc., podwyższenie ich ja
kości i oszczędność materia
łów.

W zamierzeniach dotyczących
mechanizacji ciężkich prac na u-

wagę zasługuje zapoczątkowanie
produkcji nowej „rodziny” ma
szyn clo robót ziemnych, przeła
dunkowych 1 transportowych. Bę
dą to m. ln. ciężkie żuraw’e sa
mojezdne o udźwigu 25 ton, łado
warki o pojemności łyżki 2 m

sześć na podwoziu kołowym oraz

ciągnik jednoosiowy o mocy 180

km.

Pokryw* śnieżna na Mazurach osiąga Już

grubość pól metra. Wszystkie więc zwierzęta
ptaki znalazły się w trudnej sytuacji, zdobycie pokarmu staje się
niekiedy niemożliwe. W związku z tym cała służba leśna przystą
piła do dożywiania zwie.rzyny leśnej. Od tego bowiem jak miesz
kańcy lasów (chodzi tu przede wszystkim o sarny, szaraki) prze
trwają trudny okres zimy, uzależniona jest ich ilość w roku na
stępnym. Na zdjęciu: leśniczy ln*. Henryk Szostek wraz z pomoc
nikiem wykładają wiązki siana dl* sarn 1 jeleni.

CAF — fot. Moroz

w wielu miejscach
trawożerne, a także 1

MOSKWA (PAP)
4 bm. przybyła do Moskwy

polska delegacja gospodarcza
z przewodniczącym Komisji
Planowania przy Radzie Mi
nistrów PRL St Jędrychow-
skim na czele.

Na Dworcu Białoruskim w

Moskwie delegację polską
serdecznie powitali: zastępca
przewodniczącego Rady Mi
nistrów ZSRR, przewodniczą
cy Gospłanu ZSRR P. Łoma-
ko oraz wyżsi urzędnicy tej
instytucji.

W powitaniu delegacji wzię
li udział: ambasador PRL w

Związku Radzieckim Edmund
Pszczółkowski, zastępca sta
łego przedstawiciela rządu
PRL w RWPG min. H. Ró
żański oraz wyżsi urzędnicy
ambasady PRL i Biura Radcy
Handlowego w Moskwie.

Delegacja polska przeprowa
dzi rozmowy na temat współ
pracy gospodarczej 1 wymia
ny towarowej między obu kra
jami w latach 1966—1970.

Powszechnie znany jest nie
zwykle szybki rozwój nasze
go przemysłu stoczniowego.
Duża w tym zasługa poszcze
gólnych przedsiębiorstw, ta
kich jak np. Zakłady Okręto
wych Urządzeń Elektrycznych
„Elmor” w Gdańsku. W cią
gu piętnastu lat z dwóch nie
wielkich warsztatów powstał
duży i niezwykle ważny za
kład dostarczający wyroby
wszystkim stoczniom oraz kil
kudziesięciu innym odbiorcom.
Silniki „Elmoru” oraz inne

wyroby osiągnęły światowy
poziom. Zdają one codziennie

praktyczny egzamin nie tylko
na polskich statkach, ale i na

wielu pływających pod obcy
mi banderami, są też ekspor
towane do wielu krajów, a m.

in. do Danii, Wielkiej Bryta
nii, Finlandii, Niemiec zach.
Na zdjęciu: w nowo otwartym
laboratorium badawczym „El

moru”.

CAF — fot. Kosycarz

Demonstracja
studentów
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Piękny finisz budowlanychwKrakowie

Nowy rząd chiński

Premier Czou En-laj
o polityce wewnętrznej

i zagranicznej ChRL

Nigdzie tak jak właśnie w

PKP rvtmiczna praca wpływa
na wykonanie planów
sięcznych. Tutaj
na niezwykle
stan taboru liczy
nie każdy wagon,
rytmiczny
klientów

mie-
ze względu
ograniczony
sie doslow-

Toteż nie-
załadunek przez

korzystających z

usług kolei zagraża nie tylko
wykonaniu miesięcznego pla
nu, ale również nie pozwala
na wyrównanie zaległości po-

W okresie 100 lat

doll-
Kra-
eml-
sto-

7 tys. osób

wyemigrowało
z pows Brzesko

1 tys. osób — takiej liczby emi
grantów w ciągu 100 lat (1860—
1062) z jednego pow. Brzesko

czył się mgr K. REMIAN z

kowa, który badał problem
gracji na przykładzie tego
sunkowo niewielkiego powiatu w

woj. krakowskim i opublikował
na ten temat ciekawe studium.

Dzięki pomocy rodzin, autor

ustalił miejsce zamieszkania prze
ważającej części wychodźców.
Około 2.700 osób wyemigrowało
na stałe do USA. w innych kra
jach Ameryki Północnej i Połu
dniowej żyje ok. 300 brzeszczan,
w krajach zachodnio-europejskich
— ok. 1.600. Emigrantów z pow.
Brzesko można znaleźć także na

Madagaskarze, w Rodezji i w in
nych dalekich krajach Afryki.

W okresie powojennym odwie
dziło swe rodzinne strony blisko
1000 br7eszczan, z czego ok. 660
w latach 1958—1963. Jak wynika
z badań krakowskiego naukow
ca, większość emigrantów utrzy
muje ze swymi rodzinnymi stro
nami żywe kontakty. Zachowu
je 1 kultywuje zwyczaje i oby
czaje ludowe. (PAP)

Tak się składa, że obecnie
krakowska Dyrekcja OKP
posiada możliwości pokrycia
w pełni zamówień na wagony,
cóż jednak z tego skoro nie
które przedsiębiorstwa korzy
stając ze świątecznych dni
bieżącego miesiąca (mimo wy
raźnych i rygorystycznych
zarządzeń władz centralnych)
nie zgłosiły zapotrzebowań
wagonów pod załadunek.

W okresie od 1 do 3 stycznia br.
na liście nierytmicznie ładują
cych, a więc nie wykorzystują
cych w pełni taboru kolej owego
cna laizły się Zakłady Górnicze

„Chrzanów”, które w stacji Trze
binia nie złożyły w ogóle zamó
wień wagonów, Zupa Solna Boch
nia, która w okresie od 1 do 3

stycznia uważała, że w tym cza
sie nie ma co korzystać z usług
PKP, Krakowskie Zakłady Eks
ploatacji Kruszywa, które za
równo w stacji Zator Jak 1 Spyt
kowice nie zapotrzebowały ani

lednego wagonu. Swego rodzaju
wyjątek pod tym względem sta
nowią tylko Zakłady Wapienni
cze „Czatkowice”, które złożyły
wprawdzie zamówienia, ale zni
żone odbiegające od poprzednio
ustalonego planu załadunku.

Kolejarze apelują do swych
klientów o więcej zrozumie
nia dla potrzeb i trudności
nie tylko kolei, ale przecież
dla wymogów całej naszej
narodowej gospodarki. Rytmi
czna praca na rampach dwor
cowych powinna stać się ha
słem dnia. (mr>)

Inny kierunek — automaty-
2acja procesów wytwórczych
— to przede wszystkim pra
ce nad międzynarodowym sy
stemem regulacji „URS” oraz

zastosowanie maszyn mate
matycznych dla przetwarzania
danych w procesach produk
cyjnych. M. in. Wrocławska
Fabryka „Elwro” wykona
model odmiany maszyny cy
frowej „Odra — 1003”, przy
stosowanej
procesami
Zbudowany też' zostanie pro
totyp maszyn analogowych.
Rozwój elektroniki przyniesie
dalszą tranzystoryzację sprzę
tu elektronicznego oraz wzrost
niezawodności jego działania.
Na szczególną uwagę zasługu
ją prace w zakresie elektro
niki kwantowej, w tym rów
nież prace badawcze nad

urządzeniami maserowymi
oraz nad technicznym zasto
sowaniem laserów.

Szczególnie poważne zadania

stoją przed chemią, * zwłaszcza

przed tymi Jej dziedzinami, które

warunkują postęp chemizacji w

gospodarce 1 umożliwiają szersze

zastosowanie tworzyw sztucz
nych. Najbliższe więc prace zmie
rzać będą do zapewnienia szyb
kiego rozwoju nowoczesnej tech
niki w produkcji nawozów sztucz
nych, środków ochrony roślin i

preparatów paszowych, tworzyw
sztucznych — zastępujących me
tale kolorowe, stal wysokojalcoś-
clową i drewno, włókien synte
tycznych - zastępujących wełnę

1 bawełnę oraz surowców petro
chemicznych.

do sterowania
produkcyjnymi.

«ff

JJ

wykonany z nadwyżką
(Inf. wł.) Sporym sukcesem

mogą poszczycić się załogi
krakowskich przedsiębiorstw
budowlanych, które z nadwyż
ką wykonały plan 1964 r. w

zakresie budownictwa miesz
kaniowego. Plan ten przewi
dywał bowiem wybudowanie
w Krakowie 11.517 izb a wy
konany został w wysokości
11.613 Izb tzn. 100,8 proc. W
ten sposób nadwyżka wynosi
97 izb. Jeszcze większe wyko
nanie planu uzyskano w za
kresie budownictwa rady na
rodowej, albowiem uzyskana

W pierwszych dniach nowego
roku nie słabnie zatłoczenie

przy nabrzeżach naszych por
tów. W porcie gdyńskim No
wy Rok witało 32 statki, któ
re zajęły wszystkie wolne

miejsca przy nabrzeżach por
towych. Port nie przerwał
pracy nawet w noc sylwestro
wą. W Gdańsku 1. I. 1965 r.

stało przy nabrzeżach porto
wych 35 statków. Na zdjęciu:
wyładunek rudy ze statku

„Przyszłość” przy nabrzeżu
szwedzkim w Gdyni.
CAF — fot. Uklejewskl
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I południowym
przewidywane

Na południu :

wschodzie kraju
jest zachmurzenie duże z zanika
jącymi opadami śniegu, w ciągu
dnia większe przejaśnienia. Na

pozostałym obszarze po przejścio
wym rozpogodzeniu od północne
go zachodu wzrost zachmurzenia
i przelotne opady śniegu 1 desz
czu. Temperatura minimalna od
zera nad morzem do minus 6 st.

w głębi kraju, temperatura ma
ksymalna odpowiednio od plus
3 st. do ok. zera, wiatry umiar
kowane, na północy wzmagające
się do silnych I porywistych, z

kierunków północnych i zachod
nich.

M.1<11I|

tutaj nadwyżka wynosi 232 iz
by. Plan ten przewidywał bo
wiem oddanie do użytku 7.224
izb, gdy tymczasem przedsię
biorstwa budowlane wykona
ły 7.450 izb. Na sukces ten

złożył się wysiłek oraz popra
wa pracy w ostatnich miesią
cach roku.

W rozbiciu na przedsiębiorstwa
zgrupowane w Krakowskim Zjed
noczeniu Budownictwa 1 w Zjed
noczeniu Budownictwa Krakow
skiego, które zrealizowały plan
budownictwa mieszkaniowego na

terenie miasta palma pierwszeń
stwa przypadła przedsiębiorstwom
zgrupowanym w KZB, które wy
konały zadania roczne w 103 proc.

Słabszymi wynikami wykazują
się natomiast przedsiębiorstwa w

zakresie budownictwa socjalno-u-
sługowego, którego plan roczay
wykonany został tylko w 836

proc. Bilans roczny obejmuje tu
taj takie pozycje jak 4 izkoły, 7

przedszkoli, zakład dla dzieci głu
chych przy ul. Ulanów, 4 przy
chodnie zdrowia, 2 gabinety den
tystyczne i apteki, żłobek, lokale

usługowe, 4 sklepy i kioski sprze
daży detalicznej. Zakończona zo
stała trwająca od kilku lat budo
wa biurowca „Biprostalu” przy
ul. 18 Stycznia. Nie udało się na
tomiast ukończyć prac przy budo
wie zajezdni tramwajowej w No
we; Hucie.

Oceniając pracę przedsiębiorstw
budowlanych w poprzednim i oku
do dodatniego bilansu należy tak
że dodać oddanie szeregu obiek
tów budowanych w ramach jubi
leuszu 600-lecia UJ. (jok)

15 hm. sesja WRH
uchwali roczny plan

i budżet województwa
(Inf. wł). Zgodnie z uchwa

łą Prezydium WRN najbliższa
sesja Wojewódzkiej Rady
Narodowej odbędzie się w

Krakowie 15 stycznia br. Naj
ważniejszymi punktami po
rządku obrad mają być: dys
kusja i uchwalenie planu gos
podarczego i budżetu woje
wództwa na rok 1965 oraz u-

chwalenie planu pracy Radv
na rb. (D)

PEKIN (PAP)
Ogólnochińskle Zgromadzenie Przedstawicieli Ludowych

zatwierdziło w poniedziałek
skiego, przedstawiony przez

W rządzie, w którym za
siada 16 wicepremierów i 46
ministrów oraz przewodniczą
cych komisji rządowych, za
szły bardzo niewielkie zmia
ny. Czen I pozostał wicepre
mierem i ministrem spraw
zagranicznych, a Lin Piao —

wicepremierem i ministrem
obrony narodowej. Przewod
niczącym państwowej komi
sji planowania jest nadal wi
cepremier Li Fu-czun, a prze
wodniczącym państwowej ko
misji gospodarczej wicepre
mier Po I-po-

Premier ChRL, Czou En-laj,
wygłosił na I sesji Ogólno-
chińskiego Zgromadzenia
Przedstawicieli Ludowych
(parlamentu) trzeciej kaden
cji sprawozdanie o pracy rzą
du.

Premier wspomniał na

wstępie 9 trudnościach prze
żywanych przez gospodarkę
chińską w poprzednim okre
sie, po czym oświadczył, że
naród chiński w ciągu ostat
nich czterech lat umocnił o-

siągnięcia poprzednich trzech
lat wielkiej ekspansji, napra
wił niedociągnięcia i błędy w

pracy, pokonał liczne przesz
kody, unjocnił system komun
ludowych i stworzył podsta
wy przyszłego rozwoju bu
downictwa socjalistycznego w

Chinach.
Czou En-laj zakomuniko

wał, że w kraju nastąpił o-

gólny wzrost produkcji rol
nej i przemysłowej. W rolni
ctwie po kolejnym wzroście
produkcji w latach 1962 i
1963 i jeszcze lepszych zbio
rach w roku 1964, produkcja
rolna osiągnęła poziom wy
sokiego urodzaju. Produkcja
przemysłowa była w roku
1964 o przeszło 15 proc, więk
sza niż w 1963.

W ciągu ostatnich kilku lat Chi
ny skoncentrowały się głównie n*
umocnieniu rolnictwa. W połącze
niu re wzrostem produkcji prze.

I buddystów
w Sajgonie

NOWY JORK (PAP)
Ponad tysiąc studentów i

buddystów uczestniczyło w

poniedziałkowych demonstra
cjach antyrządowych w Sajgo
nie.

Demonstranci zebrali się na

nabrzeżu portowym wokół bu
dynku, gdzie miała odbyć się
rozprawa nad czterema dzia
łaczami studenckimi. Naciera
jąc na demonstrantów bagne
tami wojsko zmusiło ich do
opuszczenia nabrzeża, po czym
demonstranci uformowali po
chód, który przeszedł głów
nymi ulicami miasta, kierując
się do siedziby przywódców
buddyjskich, oddalonej o 5 km
od centrum Sajgonu.

Korespondent agencji AP zwra
ca uwagę, że po przejściu tłumu
na wszystkich samochodach, au
tobusach 1 ścianach domów poja
wiły się hasła antyrządowe 1 anty,
amerykańskie. Wspomina też o

kilku starciach z policją.
Według Reutera, część demon-

trantów udała się w kierunku am
basady amerykańskiej, ale została

zatrzymana przez policję. 30 u-

czestników pochodu zabrano na

posterunek policji, a czterech zo.

stało rannych.
(Pozostałe informacje z Wiet

namu — na str. 2.)

Obfite

opady śniegu
Od blisko 48 godzin w górskich

rejonach Polski południowej bei

przerwy pada śnieg.
W pow. Limanowa odcięte zo

stały od świata położone wysoko
w górach wsie: Rybie, Lubomierz
i Glisne. Najpilniejszym stał się
problem zaopatrzenia ludności

tych wsi w żywność. Do wsi Ry
bie i Glisne oddalonych od Li
manowej o ok. 5 km wyruszyły
w poniedziałek karawany sań,
które z trudem przedzierały się
przez zaspy śnieżne. "Karawana
sań udała się także z żywnoś
cią z Mszany Dolnej do oddalo
nego o 8 km Lubomierza.

Prawdziwą batalię ze śniegiem
stoczyło w poniedziałek nadleś
nictwo w Rajczy. Miało ono za

zadanie dotrzeć z żywnością i ro
botnikami z Rajczy do odciętego
od świata rejonu leśnego uroczy
ska — Piekło w pobliżu Zwardo
nia. Dwa samochody poprzedza
ne kilkoma ciężkimi ciągnikami
szczęśliwie przybyły na miejsce
przeznaczenia nakładając na dro
gę cztery razy więcej czasu niż
to ma miejsce w normalnych
warunkach.

skład nowego rządu chiń-
premiera CZOU EN-LAJA.
myślowych artykułów konsump
cyjnych przyniosło to poprawę
warunków bytu w miastach i n«

wsi.
Co się tyczy przemysłu, te Chi

ny — jak oświadczył Czou En-laj
— mogą obecnie całkowicie pole
gać na własnych silach, jeśli
chodzi o projektowanie i budowę
dużej ilości poważnych, nowo
czesnych przedsiębiorstw prze
mysłowych oraz wielkich maszyn
1 sprzętu o wysokiej jakości I

precyzji.
W roku 1965 produkcja rolnic

twa chińskiego ma wzrosnąć w

porównaniu z rokiem 1964 o ok.
I proc., a produkcja przemysło
wa o ok. 11 proc.

Mówiąc o osiągnięciach,
Czou En-laj stwierdził, że
Chiny same wyprodukowały
bombę atomową.

Z kolei premier ChRL o-

mówił sytuację międzynaro
dową i przedstawił ogólne za
sady chińskiej polityki za
granicznej.

. Premier oświadczył, że „im
perializm amerykański jest
najzacieklejszym wrogiem po
koju światowego i głównym
filarem wszystkich sił reak
cyjnych na całym święcie".
Jeżeli USA rozszerzą wojnę w

Indochinach, Chiny nie pozo
staną bezczynne. „Tego ro
dzaju krok — dodał Czou En-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Podziękowanie

Wszystkim organizacjom
partyjnym i społecznym,
Instytucjom, zakładom pra
cy i osobom, które nade
słały życzenia noworoczne

dla Komitetu Wojewódz
kiego i Krakowskiego Ko
mitetu Miejskiego PZPR w

Krakowie oraz dla poszcze
gólnych członków Sekreta
riatów KW i KKM składa
my tą drogą serdeczne po
dziękowanie.

Sekretariat KW
1 Sekretariat KKM

Polskiej Zjednoczonej
Partii Robotniczej

w Krakowie

Magistrala gazowa
Jarosław—Tarnów oddana

do użytku
RZESZÓW (PAP)

Po ostatecznych próbach włą
czona została do eksploatacji ma
gistrala gazowa Jaroslaw-Tamów.

Drogą tą otrzymują gaz ziemny z

rejonu Lubaczowa Kraków oraz

górnośląskie huty żelaza 1 szkła.

Dzięki temu naftowcy zwiększyli
dostawy gazu ziemnego z rejonu
Lubaczowa o ok. 400 tys. m sześć,
na dobę.

Równocześnie rozpoczęto praca
przy budowle gazociągu z Jarosła
wia do Puław.

W całej Polsce, również i w regionie
krakowskim placówki spółdzielczości
inwalidów których zalążki powstały w

1950 roku nie tylko rozwijają się po
myślnie, lecz z każdym rokiem jest ich
więcej. Mimo braku poprzednio jakich
kolwiek doświadczeń w tym zakresie,
udało się przeszkolić i zatrudnić
wszystkich Inwalidów — a zwłaszcza
w wyniku wojny jest ich przecież w

Polsce niemała, którzy tylko zeciicieli
z tej szansy skorzystać. Jeśli w roku
1950 działało w regionie krakowskim
10 spółdzielni inwalidzkich zatrudnia
jących 399 inwalidów, to obecnie liczba

spółdzielni wzrosła do 28 zaś zatrudnienie inwalidów do
10.122. Miarą użyteczności ich pracy może być także po
równanie, że jeśli w roku 1950 wartość produkcji towa
rowej w tym pionie spółdzielczym wyniosła 8,4 min zło
tych, to w roku 1964 osiągnęła już kwotę 471 min zło
tych.

Znaczna ilość ciężko poszkodowanych inwalidów pra
cuje w charakterze chałupników. Dzięki stworzeniu dla
tych ludzi korzystnych warunków rehabilitacji zawodo
wej nie tylko mają oni możliwości pracy i zarobkowania,
ale korzystają na równi z innymi pracującymi ze wszyst
kich przysługujących im świadczeń. Co roku znacznę su
my przeznaczane są przez spółdzielczość inwalidzką na

akcję socjalną. Przykładowo: w roku 1964 z leczenia sa
natoryjnego korzystały 553 osoby, zaś z wczasów leczniczo-
wypoczynkowych 1.172.

IV dniu dzisiejszym odbywa się w Warszawie V Zjazd
delegatów Centralnego Związku Spółdzielni Inwalidów.
Mowa tam będzie zarówno o dotychczasowym dorobku,
jak i o perspektywach rozwojowych na przyszłość. W tej
dziedzinie plany i zamierzenia Okręgowego Związku Spół
dzielni Inwalidów w Krakowie przewidują, że w nad
chodzącym 5-leciu siecią placówek spółdzielni inwalidów
objęte zostaną dalsze tereny, a mianowicie: powiaty chrza
nowski, oświęcimski, brzeski, olkuski i Dąbrowa Tarnow
ska. W pozostałych powiatach działalność Spółdzielni
Inwalidzkiej zostanie rozszerzona. Zatrudnienie przy no
wych warsztatach znajdzie dalszych 2 tys. inwalidów,
produkcja zaś ma wzrosnąć o 60 proc. Przy tym również
jak całej drobnej wytwórczości duży nacisk położony
zostanie na rozwój usług, chałupnictwa i produkcji na

eksport. 121,4 min złotych zostanie wydatkowanych w re
gionie krakowskim na rozbudowę obiektów spółdziel
czych, czyli mniej więcej tyle, ile na ten cel przeznaczo
no w całym ubiegłym 15-Ieciu.
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SŁOWNIK

Amerykański psycholog dr
Edward Hellman przeprowa
dził badania mające ustalić
jakich słów najczęściej uży
wa przeciętny Amerykanin.
Po licznych ankietach i bada
niach prowadzonych wraz z

zespołem współpracowników,
dr Hellman ustalił taką listę;
Na jej czele figurują słowa;
pieniądze, kupić,
ubezpieczyć,
ręczyć.

rachunek,
rozebrać się, vo-

*

SYSTEM ALARMOWY

wyprodukowanyW NRF
wstał prototyp nowej waliz
ki podróżnej. Po włączeniu
przez właściciela kluczykiem
odpowiedniej aparatury u-

mieszczonej w walizce, przy
każdym wstrząsie samoczyn
nie uruchamia się system a-

larmowy: głośny
dzwonka. Wynalazek
pobiegać kradzieżom
podczas podróży.

dźwięk
ma za-

wallzek

*

CENNIK

TreserRada miejska to _. __

'(Francja) ustaliła nowy cen
nik miejsc na cmentarzu.
Groby z dobrym widokiem na

pobliskie jezioro sprzedawane
będą za cenę 8 tys. franków,
z gorszym widokiem — za 4
tys. a groby bez widoku
jezioro — za 800 franków.

na

PRZED SEZONEM

Fakt, że tzw. kostium mo-

hoklni (bez górnej części) nie
przyjął się a władze w wielu
krajach usuwały jego zwolen
niczki z plaż, nie zraził twór
ców mody w Kalifornii. W
nadchodzącym sezonie —- o-

świadczył jeden z dyrektorów
domów mody — będziemy
lansować kostium mikroklni.
Będzie on tak mały, że, aby
stworzyć wrażenie, iż jego
właścicielka w ogóle coś na

sobie ma, wypuścimy plażo
we bransoletki i klipsy.

*

PŁATNE PRZYMIARKI

Dyrekcja największego ma
gazynu handlowego w Jolliet
(USA) wypowiedziała walkę
kobietom przymierzającym
bez końca suknie i kostiumy.
Bezpłatnie w magazynie moż
na przymierzyć jedynie 6 su
kienek. Za przymiarkę każ
dej następnej trzeba zapłacić
50 centów, chyba, że klientka
fdecyduje się na zakup.

*•

ŻYWE NARTY WODNE

r W Kalifornii lansowany jest
iiowy rodzaj sportu’ narty
wodne szczególnego rodzaju.
Jadąca na „nartach” kobie
ta staje nie na deskach, jak
dotąd, lecz na piersiach męż
czyzny, wleczonego na wznak
za motorówką. Nazwa sportu:
żywe narty wodne.

Wokół

Dien Bień Phu?
wydarzeń w Wietnamie ®

Wystąpienie Ruska
PARYŻ (PAP)

Prasa francuska komentując
wydarzenia w Wietnamie po
łudniowym z rzadką jedno
myślnością zestawia dwie
nazwy: Bing-Ghia i Dien
Bien-Phu. Tak jak Dien Bien-
Phu oznaczało koniec ośmio
letniej „brudnej wojny” indo-
chińskiej, w której Francja
poniosła klęską tak Bing-Ghia
oznacza — według komenta
rzy prasy francuskiej — po
czątek takiego końca.

LONDYN (PAP)
Agencja Reutera donosi z

Sajgonu, iż sześciodniowa
walka w rejonie Binh Gia zo
stała zakończona Bitwa ta,
najdłuższa z dotychczasowych.

kosztowała rząd południowo-
wietnamski 360 zabitych, pod
czas gdy po stronie powstań
ców straty wyniosły 100 osób

Ta sama agencja, powołując
się na doniesienia z Hanoi pi-
sze, iż powstańcy „całkowicie
zlikwidowali” bataliony rzą
dowe, zdobywając ich kom
pletne uzbrojenie. Ponadto ze
strzelone zostały 2 samoloty
oraz 22 helikoptery.

Powstańcy, wycofali się do
dżungli.

EFTA obniża cła
na towary

przemysłowe
GENEWA (PAP)

Europejskie stowarzyszenie
wolnego handlu (EFTA), w

którego skład wchodzi sie
dem państw — Austria, Da
nia,. Norwegia, Portugalia,
Szwecja, Szwajcaria i W.
Brytania — postanowiło ąb-
niżyć o dalsze 10 proc, tary
fy celne na towary przemy
słowe, będące przedmiotem
wymiany handlowej między
tymi krajami. Postanowienie
to weszło w życie z dniem 31
grudnia ub. roku. Obejmuje
ono również wymianę handlo
wą z Finlandią, która jest
stowarzyszonym członkiem
EFTA.

W ten sposób taryfy celne
od towarów przemysłowych
zmniejszyły się w wymianie
handlowej między krajami
EFTA o 30 proc, w porówna
niu z rokiem 1960- Dalsza ob
niżka ceł przewidziana jest
pod koniec bieżącego roku i
wynieść ma również 10 proc.

*

Sekretarz stanu USA, Rusk
wykluczył możliwość wycofa
nia się USA z Wietnamu po
łudniowego. Bronił on poli
tyki USA — polityki udziela
nia zdecydowanej pomocy
Wietnamowi południowemu w

celu prowadzenia walki z od
działami partyzanckimi.

Równocześnie jednak sekre
tarz stanu USA wykluczył
możliwość rozszerzenia wojny
w tym kraju.

Rusk wystąpił w programie
telewizyjnym.

OKRĘTY WOJENNE USA
OSTRZELAŁY WIEŚ

PÓŁNOCNOWIETNAMSKĄ
Jak donosi Wietnamska A-

gencja Prasowa, w niedzielę
trzy okręty wojenne, należące
do USA i do rządu południo-
wowietnamskiego, wkroczyły
na terytorialne wody DRW.
Okręty ostrzelały wieś Vinh
Thanh, w rejonie Vinh Linh,
leżącą w pobliżu linii demar-
kacyjnej. W wyniku ostrzeli
wania, szereg domów zostało
spalonych.

GAZETA KRAKOWSKA

Przew. WRN

zdobywając kondycją niezbędną
podczas czekającej ich przez pra
wie 5 dni jazdy.
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Ostiy popich sonwehod ziorzy
przed rajdem do lonte Carlo

Oświadczenie

HANOI (PAP)
Rzecznik ministerstwa

spraw zagranicznych Demo
kratycznej Republiki Wiet
namu złożył 4 bm. oświad
czenie dla prasy, które gło
si m. in.:

Jak wynika z ostatnich
wiadomości, władze Korei
południowej rozpatrują obec
nie sprawę wysłania do
Wietnamu południowego
swych wojsk na pomoc Saj-
gonowl w walce z partyzan
tami
skimi,
towość
porcie

Fakt ten — podkreśla oświad
czenie — potwierdza istnie-

południowo - wietnam-
a USA wyraziły go-
dopomożenia w trans-

tych wojsk.

W Sajgonle utrzymuje się
stan napięcia. Na zdjęciu:
spadochroniarze atakują
młodzież buddyjską biorą-
cą udział w demonstracji
w Sajgonie.

CAF — tełefoto

nie sojuszu wojskowego mię
dzy władzami Sajgonu i Ko
rei południowej, co jest cał
kowicie sprzeczne z układa
mi genewskimi 1954 roku,
dotyczącymi Indochin.

Rząd DRW zdecydowanie
potępia nowe niebezpieczne
plany USA i ich lokajów i

wyraża przekonanie, że ta
nowa awantura nie uratuje
USA od haniebnej klęski w

Wietnamie południowym.

Po raz siódmy Warszawa będzie
jednym z miast startowych do

największej rajdowej imprezy
Europy — Rajdu Monte Carlo. Z
Placu Defilad 30 samochodów, re
prezentujących 6 państw, wyru
szy 16 bm. między godziną 4.38 a

5-08 na Hc*7acę psimu 4.100 km

trasę. Samochody rozpoczynając
rajd w Warszawie oznaczone zo
stały numerami 1—31. Trzeba

przypomnieć, że tradycją organi
zatorów rajdu jest me uwzględ
nianie liczby ,,13”.

W całej Europie trwają inten
sywne przygotowania do rajdu.
Prawie wszyscy kierowcy, startu
jący w zespołach fabryk zachod
nich, przebywają obecnie na naj
trudniejszych odcinkach trasy, a

więc w Alpach. Tam też szlifują
swą formę i „otrzaskują” się z

trasą kierowcy radzieccy, którzy
startować będą w bieżącym roku
na trzech samochodach ,,Wołga
M-21” oraz na dwóch „Moskwicz-
403”.

Bardzo starannie przygotowują
się też do rajdu cztery polskie
osady. Sobiesław Zasada i Kazi
mierz Osiński, zaliczani do czo
łowych rajdowców naszego kon
tynentu, startować będą na sa
mochodzie ,,Steyer-Pucn” i obec
nie przebywają również na zagra
nicznych odcinkach trasy. Do

kraju powrócą na kilka dni przed
startem, na nowym, fabrycznie
przygotowanym do rajdu wozie.
Druga osada „Steyer-Puch”
Wędrychowskl i Varisella przygo
towują swój wóz w stolicy, na
tomiast Ruciński i Postawka,
którzy startują na „Volvo” oraz

Dobrzański i Bielak mający do

dyspozycji „BMW-700” trenują na

górskich szosach naszego kraju.
Wszyscy kierowcy, obok pracy
przy samochodzie i doskonaleniu
techniki jazdy, dużo czasu po
święcają na ćwiczenia fizyczne,

Sadysta utopił
5-miesięczne dziecko

Fod koniec listopada, mieszkań'
cy Bratysławy poruszeni zostali
głęboko tajemniczym zniknięciem
5-miesięcznego chłopczyka, L. Ko-
vacka. Nieznany sprawca porwał
dziecko z wózka w momencie, gdy
21-letnia matka weszła do droge
rii, w centrum miasta. Po kilku*
tygodniowych poszukiwaniach u-

dało się milicji wyjaśnić okolicz
ności porwania i aresztować prze
stępcę.

W wyniku śledztwa stwierdzo
no, że przestępca utopii chłopczy
ka w nurtach rzeki. Aresztowany
przyznał się do popełnienia zbro
dni.

Ze Względu na dobro śledztwa
organa milicji nie ujawniły jesz
cze nazwiska przestępcy. Poinfor
mowano jedynie, że Jest to mło
dy mężczyzna, który ze względu
na stan psychiczny znajduje się
obecnie pod obserwacją lekarzy.

Rysunek IRONIMUSA a ŁachocJnlcmlemlecklej
deutsche Zeitung”

I
i

Czou En-laj
o polityce ChRL

Japończycy
żądają zwrotu

Okinawy
TOKIO (PAP)

Zgromadzenie ustawodaw
cze wysp Riukiu (Okinawa)
jednomyślnie zaaprobowało
rezolucję domagającą się
zwrotu Japonii tych wysp,
które znajdują się pod admi
nistracją amerykańską. Pro
jekt rezolucji wysunęli wspól
nie przedstawiciele wszyst
kich partii reprezentowanych
w zgromadzeniu.

Mimo iż od chwili zakoń
czenia wojny minęło już blis
ko 20 lat — stwierdza rezolu
cja — Okinawa wciąż jeszcze
znajduje się pod zarządem a-

merykańskim. Rezolucja do
maga się, by premier Japonii
zażądał od USA jak najszyb
szego zwrotu tych wysp, jak
również rozszerzenia praw
władz terenowych do samo
rządu.

Zgromadzenie ustawodaw
cze postanowiło wydelegować
do Tokio przedstawicieli, któ
rzy mają przekazać rezolucję
premierowi Sato.

PARYŻ (PAP)
Wiadomość zamieszczona

przez brytyjski „Sunday Ti
mes” o zamierzonej konwersji
francuskich zapasów papiero
wych dolarów na złoto nie zo
stała zdementowana przez
czynniki oficjalne Paryża,

Oficjalna „La Nation” pl-
sze, że wartość francuskich za
pasów dewizowych sięga 5 mi
liardów dolarów, z czego oko
ło półtora miliarda w papie
rowych banknotach dolaro
wych czy funtach szterlingach.
Interes kraju wymaga, by jak
największa część tych zapasów
była w zlocie, co zabezpieczy
je przed możliwościami dewa
luacji.

Komentator „La Nation”
podkreśla, że Francja dotych
czas przyjmowała ryzyko de
waluacji, by nie zmniejszać
rezerw złota USA i nie pogłę- r__ a__
biać amerykańskiego deficytu | piiówt Wołkowskiego"
płatniczego.

Hitlerowscy oprawcy
z Pomorza

staną przed sądem
w Mannheim

(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)

laj — przyniósłby USA tylko
jeszcze bardziej katastrofalną
porażkę. Naród chiński zde-

Prezydent Giuseppe Scragał I wymowa jego wyboru

Rzym w styczniu
Od stałego korespondenta AR w Rzymie

Koncepcja rządzenia
Wiochami przez partię
monopolizującą głosy

włoskich katolików, partię
cieszącą się równocześnie
zaufaniem Kościoła oraz

Watykanu — chrześcijań
ską demokrację —■opiera
ła się od r. 1960 na formu
le umiarkowanego zwro
tu w lewo, tzw. „centro-
sinlstra” (centro-lewica).
Względna 1 malejąca wciąż
przewaga chadecji, której
coraz wyraźniej i poważ
niej zagraża skupiająca o-

koło 26 procent wyborców
Włoska Partia Komunisty
czna, musiała znaleźć 1
rzeczywiście znalazła kon
kretny wykładnik politycz
ny —• w postaci skupiania
wokół siebie partii sojusz
niczych, usytuowanych w

centrum i w pewnym
choćby stopniu na lewicy
włoskiej areny parlamen
tarnej. „Centrolew” tj. ko
alicja chadecji, socjalde
mokratów Saragata, repu
blikanów, a od dwóch lat
także socjalistów Piętro
Nenniego, miał stwarzać w

opinii szerokich mas włos
kich określony, korzystny
dla chrześcijańskiej demo
kracji klimat, dać pozory
gwarancji, że historyczne
reformy i postulaty, na

których realizację czeka od
dziesięcioleci cała Italia,
będą wcielane w życie.

Prawica chadecka, otwarcie
reakcyjna, choć niezbyt chęt
nie, zaaprobowała ten fakty
czny zwrot w lewo, gdyż do
strzegła w nim skuteczniejsze
od dawnych środków narzę
dzie antykomunizmu. Kolejne
gabinety Fanfaniego, a nastę
pnie obecnego premiera Aldo
Moro, udowodniły, że anty
komunizm i tendencja do po
litycznego izolowania komu

nistów włoskich w rzeczy sa-

mej pozostaje głównym ce
lem chadecji i dużej części
działaczy (kupionych wokół
platformy „centro-siniśtra”.
Praktyka ostatnich lat rozwia
ła jednak iluzje, jakie ta

partia usiłowała wywołać w

społeczeństwie. Poza nacjo
nalizacją źródeł energii, doko
naną przez gabinet premiera
Fanfaniego, żadna z zapowie
dzianych reform nie została
zrealizowana. Na
iwym kongresie
rządząca partia
wręcz dala do zrozumienia,

że nie zamierza urzeczywist
niać innych reform 1 postula
tów.

Gdy na skutek choroby
prof. Antonio Segnl podał
się do dymisji kierownic
two chadecji czyniło co

mogło, by w trudnej dla
siebie sytuacji odwlekać
wybory nowego prezyden
ta. Kiedy dalsza zwłoka o-

kazała się niemożliwa cha
decja oświadczyła, że: 1)
następcą prof. Segniego
powinien zostać Inny
chrześcijańsko-demokraty-

czny prawicowy mąż sta
nu, 2) nowy prezydent wi
nien być wybrany przez
elektorów koalicji centro
lewicowej, umacniając w

ten sposób nadwątloną
centro-lewice. Równocześ
nie, po wielu niełatwych
naradach, kierownictwo
chadecji wysunęło kandy
daturę prawicowego dzia
łacza chrześcijańsko-demo-
kratycznego Leone. Dodaj
my, że to stanowisko cha
decji popierane było bez
reszty przez Watykan, któ
ry nie chciał dopuścić do
tego, by głową państwa
włoskiego był kandydat
laicki, niekatolik. --

Gdy kandydatura Leone
upadła, chadecja obrała
taktykę „mniejszego zła".
Choć na zasadzie rezygna-

ostatnim
krajowym

chadecka

cji z podstawowych włas
nych postulatów, oddała
swe głosy na przywódcę
socjaldemokratów, a zara
zem dotychczasowego mi
nistra spraw zagranicz
nych, Giuseppe Saragata.
Polityk ten uzyskał rów
nież głosy całej lewicy, z

głosami elektorów komu
nistycznych na czele.

po ras pierwszy od bardzo
dawna, komuniści 1 chadecy
glosowali w•p61nio na

Jednego kandydata. Progra
mowy antykomunizm chrześ
cijańskiej demokracji doznał
w ten aposób najbardziej
dotkliwej porażki w całych
swych powojennych dziejach.
Równolegle mechanizm i ku
lisy wyboru prezydenta Sa
ragata odsłaniają niezwykle

wymownie skuteczność elasty
cznej, realistycznej metody
postępowania Włoskiej Partii
Komunistycznej. Chodzi tu

szczególnie o tę tezę komuni
stów włoskich, która głosi, te

prędzej czy później czołowa
siła włoskiej klasy robotniczej
i całego włoskiego obozu le
wicy — Włoska Partia Komu
nistyczna •— powinna podjąć
rządową współodpowiedzial
ność za losy kraju, za jego
demokratyczny i — w przy
szłości — socjalistyczny roz
wój.

Fakt, lż w KwirynaJe
następcą prawicowego
działacza chadecji, Anto

nio Segniego, jest przywód
ca socjaldemokratów, kan
dydat „bloku laickiego”, o-

brany również głosami
komunistów prezydent Giu
seppe Saragat, urasta do
znaczenia symbolu, fakt
ten w namacalny sposób
daje wyraz nowemu ukła
dowi sił
powiada
historii
kraju.

IGNACY KRASICKI

we Włoszech, za-

nowy okres w

politycznej tego

SM

cydowanie popiera sprawie
dliwą walkę ludności Wietna
mu, Laosu i Kambodży. Chi
ny domagają się rozwiązania
problemu Indochin zgodnie z

układami zawartymi na

dwóch konferencjach genew
skich”.

Czou En-laj potępił także
ostro imperializm USA za a-

gresję zbrojną przeciwko
Kongu.

Czou En-laj napiętnował a-

merykański plan utworzenia
wielostronnych sił atomowych
i jądrowych NATO, stwier
dzając, że jest to istotny krok
w kierunku nuklearnego uz
brojenia militarystów zachod-
nioniemieckich-

„Naród chiński — powie
dział Czou En-laj — zdecydo
wanie popiera sprawiedliwą
walkę NRD przeciwko zaku
som imperializmu amerykań
skiego, który podsyca milita-
ryzm i rewizjonizm zachod-
nioniemiecki; naród chiński
wypowiada się za zawarciem
traktatu pokojowego z Niem
cami”.

Premier oświadczył, lż rząd
ChRL jest jedynym legalnym
rządem reprezentującym cały
naród chiński i dodał, że ża
dna inna osoba albo grupa,
pod jakąkolwiek bądź nazwa,
nie może reprezentować Chin
albo części terytorium chiń
skiego i zajmować z tego ty
tułu miejsce w ONZ.

Nawiązując do rozmów
chińsko-amerykańskich, pre
mier Czou En-laj powiedział,
że Chiny obstają zdecydowa
nie przy tym, iż wszystkie si
ły zbrojne USA powinny wy
cofać się z Tajwanu i Cieśni
ny Tajwańskiej; zanim to nie
nastąpi, załatwienie konkret
nych zagadnień w stosunkach
chińsko-amerykańskich nie
wchodzi w rachubę.

Na temat stosunków chiń-
sko-radzieckich premier po
wiedział m. Jn.: „jesteśmy
niezłomnie przekonani, że ża
dne siły nie zdołają podwa
żyć wielkiej jedności łączącej
narody Chin i Związku Ra
dzieckiego, wielkiej jedności
narodów obozu socjalistycz
nego”.

Premier stwierdził, że po
zycja Chin w życiu między
narodowym umocniła się, a

ich wpływy wzrosły. Premier
zakomunikował, że ChRL u-

trzymuje stosunki dyploma
tyczne z 50 krajami, zaś sto
sunki handlowe i kulturalne
z przeszło 120 krajami i re
gionami.

Kryzys
w Nigerii

LONDYN (PAP)
Jak donosi z Lagos (stolica

Nigerii) agencja Reutera, pre
zydent N. Azikiwe powierzył
w poniedziałek wieczorem do
tychczasowemu premierowi
A, Balewie misję utworzenia
nowego rządu koalicyjnego.

Decyzja ta zastała powzięta
po rozmowach z licznymi po
litykami oraz przedstawiciela
mi poszczególnych prowincji
wchodzących w skład Nigerii,

Jak podkreśla agencja Reu
tera, nie wiadomo, czy „ogól
nonarodowy rząd koalicyjny”
ma być utworzony przez pre
miera Balewę w oparciu o

wyniki przeprowadzonych w

dniu 30 grudnia 1964 r. wybo
rów, które — jak wiadomo —

zostały zbojkotowane przez
zjednoczony wielki sojusz po
stępowy (UPGA), ale są uzna
wane przez nigeryjski sojusz
narodowy (NNA).

BONN (PAP)
Przed sądem przysięgłych

w Mannheim rozpocznie się
1 lutego br. proces przeciw
ko 4 zbrodniarzom wojen
nym, odpowiedzialnym za

dwie egzekucje, przeprowa
dzone w 1939 roku przez
„Selbsschutz” w Borach Tu
cholskich- Przed sądem sta
ną: Willy Richard b. stan-
dartenfuehrer SS i dowódca
„Selbsschutzu” w powiatach
Tuchola i Sępolno Krajeń

skie i Werner Sorgatz b. ko
mendant tzw. „obozu inter
nowanych” w Radziju (po
wiat Sępolno Krajeńskie) o-

raz dwaj inni Mozek 1 Wol-
lenberg.

Zmarl Andriej Lebiedinski

MOSKWA (PAP)
zmart tu, przeżywszy (1 lata,

znany uczony, członek rzeczywi
sty Akademii Nauk Medycznych
ZSRR, prof. Andriej Lebiedinski.
Działalność naukowa Lebiedln-

sklego poświęcona była bada
niom w dziedzinie biofizyki, ra
diobiologii 1
zjologli. Był
śzło 380 prac,
ranę zostały
biologii 1 medycyny kozmlcznej.

wielu działów Il
on autorem prze-
w których rozwia
ni. in. problemy

Tysiąc ofiar ospy w Indii

DELHI (PAP)
Jak podaje prasa, w ciągu ostat

nich dwóch miesięcy w rejonie
Monghira (indyjski stan Blhar)
na skutek epidemii ospy zmarła

tysiąc osób. W Jednej tylko wio
sce tego okręgu w ciągu 20 dni

epidemia spowodowała śmierć 49
dzieci.

,.Trojaczki” w oborze

(Inf. wł.) Niecodzienną wiado
mość przekazał nam mieszkaniec
Gronkowa w powiecie nowotar
skim ob. Wojciech Groński. Na
leżąca do niego krowa urodziła
w Nowy Rok trzy cielęta, wszyst
kie normalnej wielkości i zdrowe.
Dzięki troskliwej opiece gospoda
rza „trojaczki” Jak dotąd cho
wają się dobrze. (L)

I. Nagórzański
przjiąi ekipą

hokejową Norwegii
Kierownictwo ekipy ho

keistów Norwegii, którzy
w sobotę i niedzielę roze
grali dwa spotkania z re
prezentacją Polski zostało
przyjęte w dniu wczoraj
szym przez przew. WRN w

Krakowie — posła na

Sejm — J. Nagórżeńskie
go. Na spotkaniu obecni
byli: przew. Norweskiego
Związku Hokejowego — p.
Erik Larre, jego zastępća
— Pere Abrahamsen i se
kretarz Związku — Bjern
Martinsen. Obecni rów
nież byli — przew.
WKKFiT — mgr W. Sa-
dowicz, prezes KOZHL —

mgr Ciaś — trener pol
skiej reprezentacji — mgr
Jeżak i kapitan zespołu —

Gosztyła.
Goście interesowali się

zarówno rozwojem, polskie
go sportu, a w szczególno
ści hokeja, jak i zagospo
darowaniem, rolnictwem o-

raz przemysłem krakow
skiego regionu. (wk)

Poglądowa lekcja hokeja...
dawnych olimpijczyków

A więc doszło do tego spotka- zawodników można było się col
””

.. nauczyć. Odnosimy wrażenie, te

skorzystają z tego młodzi hokei
ści. Mecz zakończył się nieznacz
nym zwycięstwem „młodości”.
Wygrali oni ten prestiżowy poje
dynek w stosunku 7:6. Bramki
dla oldboyów zdobyli: Lewacki 2,
Marchewczyk, Więcek, Csorich i

Jeżak. Dla ODH Powalacz 3, Wój
cik 2, Kaczyński i Stachnik po

nia. Po 40 latach. Latach jubileu
szowych Krakowskiego Okręgo
wego Związku Hokeja na Lo
dzie oraz SKS Cracovia na sztu
cznym lodowisku spotkały się
„dawne sławy” naszego hokeja
oraz młodzi adepci tej sztuki. To

było naprawdę interesujące spot
kanie. Starsza generacja sympa
tyków hokeja z rozrzewnieniem
patrzyła na swych dawnych pu-

łamcgu, Maciejkę,
Szlendaka, Rocha-Kowalskiego,
Marchewczyka, Lewackiego Cso-
richa i Jeżaka. Obrońcami byli
niezawodni ongiś Więcek, Zieliń
ski, Peter 1 W. Kopczyński. Pró
bowali także grać Burda, Masa-
czyński, T. Kopczyński i „nasz”
przewodniczący WKKFiT mgr Sa-
dowicz. To była poglądowa lekcja
nowoczesnego hokeja opartego na

dużej szybkości, pomysłowych za
graniach i celnych strzałach. Mło
dzi chłopcy z ODH mieli dobre

wzory. W wykonaniu tej klasy

Mroske i Kuch zwyciężają
na zakopiańskim forze

4 stycznia zakończyły się w Za
kopanem dwudniowe zawody w

jeździ e szybkiej na lodzie, w któ
rych startowała cała krajowa
czołówka.

Wyniki:
1000 m seniorek: 1, Adela Mró-

ske (Orzeł) 1.44,0,
3000 m seniorek: 1. Mroske —

5.43,0,
Wielobój seniorek po 4 konku

rencjach: 1. Mroske — 213,234 pkt.,
1500 m seniorów: 1. Stanisław

Kuch (Legia) 2,23,0,
5000 m seniorów: 1. Kuch 8.52,1,
Wielobój seniorów: 1. Kuch —

198,927,

Z okazji 40-lecia OZHL
i SKS Cracooia w klubie
dziennikarzy „Pod Grusz
ką” odbyło się spotkanie
działaczy, sławnych ongiś
zawodników i zaproszonych
gości. Przybyli na nie m.

in. STEFAN WARMUS pre
zes Craconii, mgr W. SA-
DOWICZ i liczne grono
sympatyków krakowskiego
hokeja. Spotkanie upłynę
ło w bardzo miłej i towa
rzyskiej atmosferze. Daw-
ty olimpijczyk, a dziś wy
chowawca młodych poko
leń hokeistów mgr ROCH-
KOWALSKI przypomniał
stare dzieje krakowskiego
hokeja. Opowiedział wiele
ciekawych anegdot i zda
rzeń z dawnych lat. To był
przyjemny wieczór wspo
mnień.

1. Świetną postawą i właściwymi
rozstrzygnięciami zademonstro
wali swoje umiejętności sędzio
wie tego widowiska pp. Dr«-
wicz 1 Kuś z Krakowa. Ilości wi

dzów, ze względu na gęsto pada
jący śnieg nie dało się określić.

Nietrudno jest wyobrazić sobie, jak przy
kry był to widok, gdy były sekretarz, aby
uniknąć spotkania z tymi, którzy pozostali
»v partii, ujrzawszy nas na ulicy, przecho
dził na jej drugą stronę. Wstydził się spoj
rzeć nam w oczy.

Trzeba było dopiero tragicznych do
świadczeń wojny i okupacji hitlerowskiej,
aby się nie tylko odrodziły, ale i wzmoc
niły szeregi Komunistycznej Partii Fran
cji, aby rozwinął 6ię patriotyczny duch
narodu francuskiego.

Komunistyczna Partia Francji po zdele
galizowaniu jej przez rząd francuski, nie
zaprzestała oczywiście działalności, aresz
towania aktywistów również tej działal
ności nie zniweczyły. Partia zeszła w pod
ziemie, a praca konspiracyjna przybrała
szczególne formy. Przyjęto na ogół tak
zwany system trójkowy: znało się i współ
pracowało z sobą bezpośrednio trzech to
warzyszy, z których jeden tylko z kolei
kontaktował się z kimś z trójki wyższego
szczebla. Miało to ograniczać zakres ewen
tualnej „wsypy”, ale nie zawsze zdawało
egzamin.

Głównym moim zadaniem było przez
dłuższy czas udzielanie pomocy przebywa
jącym we Francji żołnierzom armii repu
blikańskiej, Hiszpanom oraz ochotnikom
międzynarodowym. Tych wszystkich, któ
rzy nie otrzymali zezwoleń na przyjazd do
Meksyku i na pobyt we Francji, ulokowa
no w obozach koncentracyjnych, położo
nych w rejonie wybrzeża śródziemnomor
skiego, w Gurs-Algeres i Saint Cyprient.
Warunki, w jakich tam przebywali nasi nie
dawni towarzysze walki, były bardzo cięż
kie. Obozy otaczane były zasiekami z dru
tu kolczastego, strzegli zaś Senegalczycy,
żołnierze francuskich wojsk kolonialnych.
Chodziło między Innymi o to, by nie moż
na było porozumiewać się ze strażą. Wy
szkoleni zaś w iście pruskim stylu Senegal
czycy otrzymali specjalnie surowe rozka
zy. Samo zbliżenie się do drutów groziło

.

*

postrzeleniem. Odzieży nie dawano inter
nowanym wcale, wyżywienie było wyjąt
kowo nędzne. Organizowaliśmy więc
w pierwszym rzędzie pomoc w formie pa
czek odzieżowych i żywnościowych, które
przekazywano do obozów na wszelkie
możliwe sposoby. Borykaliśmy się z po
ważnymi trudnościami materialnymi,
zbiórki wśród robotników nie mogły dać
wiele, biedny biednemu wiele nie pomo
że. Spotkaliśmy się w naszych poczyna
niach z konkretnym poparciem samych
„obozowiczów”. Ńa przykład internowani

Polacy przekazywali nam produkty swych
własnych rąk: ręcznie plecione paski, ja
kieś modeliki samolotów i czołgów, w ogó
le przeróżne drobiazgi, które pomagały
nam w urządzaniu zbiórek. Internowani
żołnierze starali się, rzecz jasna, o to, by
móc opuszczać ponure obozowiska. Nie
chodziło już nawet o to, że życie w nich
było podłe ale po prostu wszyscy oni prag
nęli działać, rwali się do czynu, chcieli
uczestniczyć nadal w walce z faszyzmem.
W rezolucji, powziętej już w 31 marca

1939 roku, Polacy internowani w St. Cy
prient, pisali:

„...W naszych bojach hiszpańskich nie
jednokrotnie zmagaliśmy się z niemiecką
techniką wojenną, niejednokrotnie salwa
mi z karabinów ręcznych i maszynowych
zmuszaliśmy niemieckich lotników do
zmiany trasy lotu, niejednokrotnie po
wstrzymywaliśmy i niszczyliśmy niemiec
kie tanki, niejednokrotnie wytrwałym upo
rem udaremnialiśmy najwścieklejsze ata
ki niemieckiej artylerii.

Dziś, gdy Ojczyzna jest w niebezpieczeń
stwie, dziś gdy hitlerowscy raubritterzy
cncą łupić ziemie Rzeczypospolitej, pod
nosimy spoza drutów kolczastych woła
nie, które musi was dojść rodacy, która
musicie rozważyć w swych sercach i rozu
mach. Wy, co rządzicie Rzeczypospolitą.
Chcemy bronić niepodległości naszego kra
ju, chcemy wnle/tó dla sprawy obrany Oj-
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Iluta Szkła „Hortensja” w

Piotrkowie produkuje za
stawy stołowe oraz galan
terię szklaną w postaci
wazonów, świeczników, tac,

popielniczek. Wytwarza
się je ie szkła bezbarwne

go i kolorowego, zdobio
ne jest ono przez malowa
nie ręczne, rzeźbione lub
dekorowane nowym syste
mem (maszynowym) tzw.

siatkodrukiem. „Horten
sja” eksportuje swoje wy
roby do 22 krajów.
CAF — fot. Rozmysłowtcs

MOZAIKA

kulturalna
TAKI SOBIE POWIAT

W powiecie Pisz (woj. Olsz
tyn) w minionym roku do

wszystkich wsi dotarły wy
stawy plastyczne w ramach

akcji „Z plastyką na wieś”.

Organizatorem owego za
awansowanego upowszechnie
nia kultury plastycznej była
pracująca na etacie PDIi pla
styczka Zofia Hudyka. Łza

się w oku kręci... Gdzie nam

tam do Olsztyna, w którym
nie ma ani jednej szkoły pla
stycznej a środowisko plasty
ków miniaturowe...

KULTURALNE ZASOBY

Oto baza kulturalnego dzia
łania w woj. krakowskim w

roku ubiegłym: 30 powiato
wych I zakładowych domów

kultury, 20 wiejskich domów

kultury, 48 klubów przyza
kładowych, 49 klubów ZMW,
16 klubów ZMS, 320 świetlic

podległych radom narodowym,
244 świetlic związków zawo
dowych, 307 świetlic straży
pożarnych, 37 świetlic spół
dzielczości prący, 271 kin, 601
bibliotek państwowych, 364
bibliotek związkowych i 160

spółdzielczych, 2.683 amator
skich zespołów artystycznych
oraz blisko 450 klubów „Ruch”
1 ponad 100 klubo-kawlarnl
GS. Można powiedzieć: tłoki

Tylko, że w ponad 400 wsiach
nadal nie ma żadnej placów
ki kulturalnej.
WERDYKT JURY

Jury Ogólnopolskiego Kon.
kursu Literackiego na wiersz
1 piosenkę (ogłoszonego przez
ZG Związku Zawodowego
Metalowców) pod przewodni-
twem S. R . Dobrowolskiego,
przyznało w kategorii A tyl
ko 2 wyróżnienia: W. Holcgrc-
berowi za wiersz „Trzy pary
rąk” oraz J. Laskowskiemu
za wiersz „Do dziewczyny o

Hefajstosie”. W kategorii B

przyznano trzy równorzędne
drugie nagrody łącznie dla
autora i kompozytora: Amelii

Lisickiej i Lucjanowi Kaszyc
kiemu za piosenkę „Od brze
gu do brzegu”, J. Laskow
skiemu i E. Pałłaszowi za pio
senkę „Serce i szlifierka”, W.
Sclslowskiemu i A. Kurylewi
czowi za piosenkę „Stara mi
łość nie rdzewieje”. Trzecią
nagrodę uzyskali H. Kołacz
kowska 1 Cz, Majewski za

piosenkę „Srebrna trąbka”.
(tl)

FRANCISZEK

ludzi 1 sprzętu bojowego. Od skoczków,
którzy zrzuceni zostali na nasze tereny,
dowiedzieliśmy się, że przy dowództwie
1 Armii Wojska Polskiego powstał z ini
cjatywy 1 pod bezpośrednią opieką towa
rzysza Aleksandra Zawadzkiego batalion
szturmowy, dowodzony przez Henryka To-
ruńczyka.

Otóż Toruńczyk, podobnie jak Eugeniusz
Szyr 1 kilku innych dąbrowszczaków, prze
szli szczególnie długą drogę do Polski. In
ternowani w obozie Dzelfa w północnej
Afryce, dostali się stamtąd przez Iran do
ZSRR, przeszli więc ten sam szlak, którym
szedł generał Anders, tyle że w odwrot
nym kierunku. Warto też wspomnieć, że
wśród pierwszych organizatorów PPR i lu
dowego ruchu partyzanckiego w Polsce,
przerzuconych przez front ze Związku Ra
dzieckiego, znajdował się Gustek Mical,
który działał na Rzeszowszczyżnie, a także
Wiktor Kuźnicki — „Szkliniarz”.

W roku 1943 zupełnie przypadkowo spot
kałem na jednej z warszawskich ulic —

aż trudno było uwierzyć — Celinę Heller.
Ze spotkania oboje bardzo się ucieszyli
śmy, choć sama sceneria, w jakim ono na
stąpiło, inna zupełnie z racji warunków
niż w Madrycie, niezbyt do radości nastra
jała. Dowiedziałem się wtedy, że po po
wrocie z Hiszpanii w roku 1939 Celina za
mieszkała w Warszawie, a w okresie oku
pacji przystąpiła do pracy konspiracyjnej
w szeregach Armii Krajowej. Mimo, że
wiedziała, Iż jestem w AL i pozostawała
nadal w AK, chętnie i uczciwie ze mną
współpracowała. Miała do mnie pełne za
ufanie, odwiedzałem ją nieraz w jej sta
łym mieszkaniu przy ul. Chłodnej. Kilka
dni przed wybuchem powstania warszaw
skiego usiłowała spotkać się ze mną, lecz
nie udało jej się to — przebywałem już
wtedy w Krakowskiem. Prawdopodobnie
zginęła w powstaniu. Nie zobaczyłem jej
już nigdy.

(C. d. n.)

czyzny nasz zapał, nasze doświadczenie,
chcemy spełnić nasz obowiązek Polaków
1 obywateli”.

Mimo wprowadzonych przez władze
francuskie coraz surowszych obostrzeń,
udawały się niekiedy ucieczki z obozów.
Myśleliśmy też coraz częściej, aby przed
siębrać zorganizowane akcje, mogące da
wać lepsze rezultaty niż jakieś indywidual
ne poczynania, a czasem nasze zamysły
poczęły się realizować. Gdy udało się nam

zorganizować z zewnątrz ucieczki poszcze
gólnych towarzyszy, przeszliśmy na ucie
czki zbiorowe. W wyniku pewnej takiej
akcji w roku 1942 zgłosiło się do mnie na

pierwszy punkt etapowy kilkudziesięciu
dąbrowszczaków, wśród nich Grabowski,
Stańczak, Roźdźyński, Langem. To był już
prawdziwy sukces. Wraz z towarzyszami
z mojego okręgu Pawłem Balickim i Wła
dysławem Tylcem mieszkającym w sąsied
niej gminie Rossadonelle załatwiliśmy po
myślnie ich przerzut do strefy okupowanej
1 dalej, do Paryża, skąd przedostali się oni
do Polski. Wszyscy wkrótce potem wzięli
udział w lewicowym ruchu konspiracyjnym
i partyzanckim.

Tak jak w latach 1936—1938 różne drogi
prowadziły do Hiszpanii, tak 1 w okresie
drugiej wojny światowej zahartowani
w walce dąbrowszczacy, choć często kon
tuzjowani, z niezaleczonymi ranami, róż
nymi drogami powracali do umęczonego
kraju, aby znów wystąpić przeciwko temu
samemu wrogowi, tym razem w obronie
swojej ojczystej ziemi. Powracali do swych
krajów także inni ochotnicy.

Dąbrowszczacy powracali do Polski rów
nież ze wschodu, ze Związku Radzieckie
go. Dowódca brygady Dąbrowskiego, Józef
Strzelczyk, został zrzucony na teren Pol
ski i zginął i,ako dowódca partyzancki.
Ignacy Borkowski — „Wicek” dowodził
brygadą partyzancką na Lubelszczyźnie.
Gdy działałem już w polskim ruchu party
zanckim, poczęliśmy otrzymywać zrzuty

NA MARGINESIE JEDNEJ KONFERENCJI

POMIMO
SUKCESÓW...
M

ożna chyba, bez oba
wy popełnienia po
myłki, zaryzykować
twi-rdzenie, że każda
konferencja sprawoz
dawczo-wyborcza —

jej atmosfera, kierunki i cha
rakter dyskusji, waga stawia
nych zagadnień — że wszyst
ko to odzwierciedla w jakiś
sposób klimat panujący w c a-

ł e j organizacji, problemy wo
kół których koncentruje ona

swą działalność, zapoznaje ze

stylem pracy przeważającym w

jej poszczególnych ogniwach.
Oczywiście, tego rodzaju spoj
rzenie nie jest pozbawione
wad. W pryzmacie obrad je
dne sprawy rysują się wyra
ziście 1 ostro, inne — uzysku
ją rangę mniejszą niż w rze
czywistości. Zdarza się to

głównie wtedy, gdy w wypo
wiedziach przeważają nastro
je samozadowolenia, a pod
kreślanie, osiągnięć uważa się
za główny element podsumo
wania, jakim niewątpliwie jest
każda konferencja.

W wypadku organizacji par
tyjnej Huty im. Lenina nie
bezpieczeństwo uzyskania
skrzywionego obrazu było o

tyle mniejsze, że konferencja
skupiła swą uwagę przede
wszystkim na słabych stronach
działalności organizacji. Że w

całej, różnorodnej tematycznie
dyskusji dominował ton ostrej
krytyki 1, co jest zjawis
kiem znacznie rzadszym choć
kto wie, czy nie cenniejszym
— samokrytyki. Rzecz
tym bardziej godna podkreś
lenia, że właśnie organizacja
partyjna Huty zapisała na

swoim koncie wiele bardzo
poważnych i nie kwestionowa
nych sukcesów — tak w dzie
dzinie pracy politycznej, jak I
w sferze spraw produkcyj
nych, gospodarczych.

Fakt tein wydaje się po
twierdzać słuszność powiedze
nia, że na krytykę 1, jeszcze
bardziej — na samokrytykę
stać tylko silnego. Tylko bo
wiem wyrobiony politycznie 1
doświadczony aktyw potrafi
dostrzec na tle wielu bezspor
nych plusów zjawiska nega
tywne, wymagające skoncen
trowanego wysiłku odcinki.
Słabość unika szczerości. Dla
organizacji silnej natomiast,
znającej swe możliwości u-

jawnienie słabych stron rów
na się ujawnieniu nowych,
nie wykorzystanych rezerw, sta
je się środkiem dalszego
wzmocnienia swej pozycji.

Organizacja Huty im. Le
nina, to największa or
ganizacja fabryczna w

kraju. Stwierdzenie to jest nie
tylko obiektywnym dowodem
skuteczności pracy aktywu,
który potrafił skupić w partii
i wokół partii tysiące wartoś
ciowych jednostek, umocnić
jej polityczne kierownictwo 1
wpływy wśród ludzi, którzy
często dopiero na Hude, na

jej budowach uczyli się i hut

nictwa i socjalizmu. To także
fakt, mówiący o warun
kach, w jakich działa i KF
i poszczególne organizacje.
Warunkach w rzeczywistości
niełatwych, mimo znacznych
możliwości, jakie stwarza

skupienie dużej liczby działa
czy i dużej załogi w jednym
ośrodku. Huta bowiem, to
wbrew pozorom, ośrodek nie
jednolity. To dosłownie ty
siąc problemów — inwestycyj
nych, produkcyjnych, technolo
gicznych, socjalnych. To prze
de wszystkim wielki konglo
merat spraw ludzkich — zło
żonych, wielostronnych i jakże
nieraz trudnych problemów i
pytań.

Na tym tle zrozumiałe sta
ją się cele, jakie w ostatnich
latach postawił sobie Komi
tet Fabryczny. A więc — dąż
ność do maksymalnego zhar
monizowania życia polityczne
go z gospodarczym, do skoor
dynowania wysiłku i pracy
wszystkich działających w

Kombinacie zespołów i orga
nizacji w jednolitą linię
działania. Polityczne i ideowo-
wychowawcze funkcje organi
zacji muszą wyprzedzać,
więcej — muszą przygoto
wywać grunt dla codziennej
pracy produkcyjnej, dla sze
regu niezwykle ważnych go
spodarczo akcji i przedsię.-
wzlęć.

Kolejnym programowym za
daniem było zorganizowanie i
wykorzystanie licznego (ok.
tysiąca osób) aktywu partyj
nego oraz bezpartyjnych, nie
mniej licznych działaczy, do
pracy w komisjach problemo
wych, w samorządzie, w orga
nizacjach społecznych 1 — rów
nolegle — działalność nad pod
noszeniem politycznego pozio
mu stale rozwijającej się
organizacji.

Wszystkie te 1 inne zamie
rzenia widzieć trzeba — dodaj
my — na tle ogromnych za
dań określanych i wielkością
Huty, i jej dalszym rozwo
jem. Na tle faktu, że to właś
nie organizacja partyjna dźwi
ga na sobie główny ciężar
odpowiedzialności za realizację
związanych z produkcją i no
wymi inwestycjami uchwal, za

mobilizację i socjalistyczne
wychowanie wielotysięcznej
załogi.

Jednakże odpowiedzialność
organizacji, to odpo
wiedzialność nie tylko KF i

większej czy mniejszej grupy
działaczy i dlatego słuszna by

ła stawka na zwiększenie sa
modzielności OOP i POP, i u-

aktywnienie grun partyjnych.
Organizacja dzięki dużemu u-

aktywnieniu załogi może
przenikać swymi wpływami do
wszystkich dziedzin życia
Kombinatu. Są więc obiektyw
ne warunki, by stała się ona

w pełni kierowniczą siłą, to

znaczy — by funkcję tę peł
nił nie tylko Komitet Fa
bryczny, ale by przejawiała
się ona 1 w codziennej działal
ności wszystkich, nawet naj-

mniejszych kolektywów par
tyjnych. I w podejmowaniu od
powiednich inicjatyw, i w sa
modzielnych próbach rozwią
zywania trudnych spraw „z
własnego podwórka”, i w orga
nizowaniu oddolnej społecznej
kontroli, bez której najsłusz
niejsze uchwały pozostaną
tworem papierowym.

W dyskusji na konferencji
parokrotnie wrŹcano do tej
grupy zagadnień, uważając
słusznie, że praca tych ogniw
partyjnych, które mają co
dzienną styczność z załogą, to

poważna, a często nie wyko
rzystana rezerwa.

Rezerwy zresztą tkwią jesz
cze głębiej — w możliwościach
setek poszczególnych
towarzyszy. Pięć tysięcy człon
ków i kandydatów, setki akty
wistów partyjnych, związko
wych, aktyw organizacji spo
łecznych — to w sumie ogrom
na siła, której wpływy powin
ny być widoczne nie tylko na

terenie Kombinatu, ale także
w osiedlach Nowej Huty, w

poszczególnych środowiskach,
w rodzinach. Ilu z tych tysięcy
jest efektywnie zaangażo
wanych w działalność partyj
ną, a ilu jeszcze mamy w par
tii „kibiców”. Ludzi obojętnie
przechodzących wobec spraw,
problemów i pytań, wymaga
jących właśnie partyjnej po-

CAF — fot. Miedza

SZARAKI
ZA ZŁOTÓWKI

I DEWIZY

Sezon polowań na zają
ce trwa. Zgodnie z

przyjętymi zasadami
polowania odbywają się
tylko na połowie obwo
dów łowieckich, na

drugiej połowie zwie
rzęta mają spokój... aż
do przyszłego sezonu.
Średnio w roku odstrze-
liwuje się i odławia w

całym kraju łącznie 450
tys. zajęcy. Część z nich
wędruje na rynki za
graniczne, przynosząc
gospodarce narodowej
cenne dewizy. Na zdję
ciu: Przedsiębiorstwo
„Las" w Olsztynie wy-
śle na eksport 14 tys.
sztuk zajęcy upolowa
nych i 1000 sztuk ży

wych.
CAF — tut. Moroz

GAZETA KRAKOWSKA

stawy i zaangażowania, partyj
nej odpowiedzi i odpowiedzial
ności? — padały pytania.

Mówiąc o możliwościach
wykorzystania wszyst
kich sil organizacji, do

chodzimy znowu do szczegól
nej roli aktywu. Jego praca
była również przedmiotem
szeregu krytycznych i samo-

krytycznych uwag. Mamy, mó
wiono, wielu aktywistów, je
dnakże część z nich w swej
działalności za dużo uwagi
poświęca stronie organizacyj
nej (by nie rzec — technicz
nej) zagadnień — za mało
działalności politycznej, ideo
wo-wychowawczej. Prowadzi
to w niejednym wypadku do
formalizowania działal
ności partyjnej, zubaża ją, sta
je się przeszkodą w dążeniu do
doskonalenia stylu pracy poli
tycznej. Ilustracją tego zjawis
ka może być dysproporcja mię

dzy wkładem pracy w przygo
towywanie uchwał i wnios
ków, a wysiłkiem wkładanym
w ich codzienną realizację. A
przecież wysoki na ogól sto
pień aktywności i gotowości
załogi, to czynnik sprzyjający
jak najpełniejszemu realizo
waniu uchwal partii.

Osobnym zagadnieniem jest
umiejętność zdyskontowania
mobilizacyjnych i wychowaw
czych walorów zebrania par
tyjnego. Tu znowu możliwości
są ogromne, ale też — w nie
jednej organizacji podstawo
wej — ich wykorzystanie stoi
na przeszkodzie wspomiany
formalizm.

Są to, oczywiście, tylko
fragmenty obrad konferencji,
które w całości postawiła
sobie za cel przemyślenie środ
ków, zmierzających do peł
nego wykorzystania wszyst
kich rezerw pracy partyjnej.
Dyskusji, której ton i charak
ter udowodnił, że. aktyw Huty
im. Lenina rozumie
krytyki i potrafi
rzystać dla dalszego
nia siły i zwartości
cji, dla rozszerzania
tycznych wpływów w swoim —

szeroko rozumianym — środo
wisku.

WIESŁAW MERCIK

rangę
ją wyko-
umacnia-
organiza-
jej polł-

W OBIEKTYWIE
FOTOREPORTERA

Widok trochę nieco
dzienny, raczej prima
aprilisowy, a nie stycz
niowy: słonie w śród

mieściu Warszawy. I to
nie jeden a cały zespół.
Należą one do cyrku
szwedzkiego Trolle Rho-
din, który w stolicy roz
począł swoje występy.

R
okrocznie zwykle
wiosną gdy zakwi
tną kasztany, wy
bucha ogólnonaro
dowa dyskusja. O
maturach. Mają być

czy też nie. Zwolennicy
bronią egzaminu dojrzało
ści, który według nich jest
podsumowaniem wielole-
taiej nauki, sprawdzianc/.i
zdobytej wiedzy, przekro
czeniem progu samodziel
nego życia. Przeciwnicy
twierdzą, że to wszystko
jest pozbawioną sensu za
bawą w loterię, że matura
stała się bardziej farso
wym ceremoniałem niż
rzeczywistym egzaminem.
Denerwują się setki ty
sięcy ludzi, bo to i abitu
rienci i ich mamy, babcie,
kuzynki. Potem wszystko
mija, uspokaja się, aż do
następnej wiosny.

Kryzys matury
Problem matur dyskuto

wany jest w całej Europie.
Jedno jest pewne — w obec-

nej formie egzamin doj
rzałości nie zdaje egzami
nu, Stał się formalnością,
przeżywa ostry kryzys. Co
do tego panuje niemal je
dnolity osąd. Podejmowane
są próby wyjścia. Także u

nas.

Już najbliższy egzamin
maturalny w 1965 roku bę
dzie się znacznie różnił od
dotychczasowych. Nowy
regulamin ma usprawnić
egzamin — co wcale nie
oznacza, że go ułatwi.
Istnieje projekt, by trwał
nie jeden dzień, lecz był
rozłożony na szereg dni. A
więc abiturienci zamiast
denerwować się jednorazo
wo — będą to czynić na

raty. Ale jak wypowiedzie
li się lekarze i psycholo
gowie — organizm zdają-
jego zniesie to doskonale.
O organiźmie szkolnym nie
było mowy.

Egzamin ma obejmować
— pisemny z języka pol
skiego, z matematyki —

tylko ustny, następnie hi
storia — tylko najnowsza
(od roku 1914) wraz z nau
ką o Polsce współczesnej i
geografią gospodarczą;
obowiązujący język obcy
(tu zostawia się decyzję
szkole — czy egzamin ma

być pisemny czy ustny) o-

raz wybrany przez abitu
rienta przedmiot (chemia,
biologia, fizyka, geografia).

Już — nie los szczęścia
Ulega zmianie sposób

przeprowadzania egzaminu.
Nie będzie „losowania” bi
letów z pytaniami; zada
wać je będzie egzaminują
cy. Zmniejszona zostanie
komisja. Z wieloosobowego
„ciała” — pozostaje prze
wodniczący, wychowawca
klasy i egzaminator dane
go przedmiotu.

Chodzą pogłoski — chy
ba tylko na zasadzie po
bożnych życzeń — że do
egzaminu mieliby być do
puszczeni wszyscy bez
względu na stopnie, nato
miast druga wersja bar
dziej prawdopodobna

NARTY I DZIECI

Narty to sport, który
szczególnie pociąga
dzieci. Zaczynają jeź
dzić na nartach od naj
młodszych lat. Tych
dwoje na razie wystę
puje w charakterze ki

biców.
Fot. Marian Mielcarski

» Oświęcim
w oczach

młodzieży »

(Uf. wł.) W roku bieżącym mi
ja 20 lat od wyzwolenia obozu

śmierci w Oświęcimiu. W związ
ku z tą rocznicą Zarząd Woje
wódzki ZMS w Krakowie, Za
rząd Powiatowy ZMS w Oświę
cimiu, w porozumieniu z Kura
torium Okręgu Szkolnego Kra
kowskiego organizują szkolną
sesję naukową pt. „Obóz koncen
tracyjny Oświęcim w oczach

młodzieży”. Tematem sesji
będzie hitlerowska polityką

eksterminacji rasowej. Przygoto
wania i sam przebieg sesji ma
ją przyczynić się do uświadomie
nia młodzieży tragizmu lat wo
jennych, do wzbogacenia wie
dzy o tamtym minionym okre
sie. Na sesję zostaną zgłoszone
prace w dowolnej formie (referat,
opowiadanie, spisana relacja
więźnia itp.), z których najlep
sze będą przedstawione uczestni
kom sesji w dniach 21—24 bm. w

Oświęcimiu. Na program sesji
złożą się nadto zwiedzanie by
łego obozu koncentracyjnego,
spotkanie z dyrektorem Muzeum
i byłymi więźniami, projr>' ~je
filmów dokumentalnych itp.

Równolegle z przygotowaniami
do sesji podjęte będą badania

socjologiczne, które obejmą kil
kadziesiąt tysięcy młodzieży szkół
Średnich i zawodowych naszego
województwa. Badania te mieć
będą formę klasówki na temat

„Co wiemy o Oświęcimiu”. Pra
ce przekazane do muzeum oświę
cimskiego staną się interesują
cym materiałem źródłowym dla

wszystkich, Interesujących się
problemem świadomości pokole
nia dwudziestolatków i jego wie
dzy o latach okupacji. (zg)

NIM ZAKWITNĄ

KASZTANY
brzmi — z jedną oceną
niedostateczną można sia
dać do rpatury. Egzamin
poprawkowy dla tych „co
padli” — z końcem wrześ
nia. Już w kwietniu za
kończona zostaje nauka w

klasach jedenastych. Maj
przeznacza się na powtór
kę — systemem semina
ryjnym.

O przyszłej maturze mó
wiono i żywo dyskutowa
no problemy z nią związa
ne na posiedzeniu Zarzą
du Sekcji Szkolnictwa
Ogólnokształcącego przy
Związku Nauczycielstwa
Polskiego w Krakowie.
Zwracano uwagę na

doskonałość nowego pro
jektu. Obok jego dodatnich
stron, wymieniano wady.
Dlaczego egzamin z histo
rii ma być okrojony tylko
do współczesności? Czy
młodzież dostatecznie przy
gotowana jest do egzaminu
z języka obcego? Czy roz
ciągnięcie matury na kil
ka dni jest celowe?

Do egzaminu dojrzałości
przystąpi w tym roku ok.
75 tys. młodzieży. Jest o

czym podyskutować, ni.n
zapadnie klamka, nim z

wad wynikną szkody spo
łeczne.

Namiastka,
czy solidna wiedza

Ponad 70 tys. młodzieży
z maturami w kieszeni.
Czeka na nich 16 tys.
miejsc na wyższych uczel
niach. 14 tys. miejsc w

technikach tzw. pomatu
ralnych. Dla pozostałych
40 tys. projektuje się krót
kie kursy przygotowawcze
do zawodu.

Krótki kurs może jednak
być traktowany jako pod
niesienie kwalifikacji, aie
samych kwalifikacji nie
zastąpi. Może je dać tylko
solidna nauka, trwająca
co najmniej rok, może dwa.

I o tym także trzeba po
myśleć już dzisiaj, w

styczniu, nie czekając —

nim zakwitną kasztany.
JACEK ŻUKOWSKI

3

Piórkiem

po

TELE-
EKRAHIE

NO WIĘC rozpoczął się
kolejny, nowy rok naszej
Telewizji. Jakiż on będzie?
Spoza zmienionej planszy
„niedzieli sportowej” pa.-
dly np. już pierwsze prog
nozy, dla sportu. Byleby
„dla sportu” nie potrakto
wano ich w programo
wym kierownictwie — W
sposób uogólniający. Albo
wiem dowiedzieliśmy się,
że plany — owszem ,były
i są — ale... ulegną zmia
nom. Pewnych transmisji
nie da się przeprowadzić
zgodnie z przewidywania
mi, zaś inne — no, to zo
baczymy...

Słuchając tych skon
kretyzowanych
wynurzeń, człowiek dochodzi
do wcale budujących wnios
ków: oto rodzi się coś w ro
dzaju chęci utrzymania tra
dycji. Jakiej? — Uprzedzającej
widzów i słuchaczy w sprawie
niedotrzymywania programo
wych obietnic. Można odetch
nąć swobodniej. Tęgo t’ e-

matu zapobiegliwi o« „pu
blicity", nasi Telewlzjonerzy
— nie mają zamiaru odjąć,
rzeszom krytyków. Powiadają
nam, że nie błędy są ważne
w działalności TV, ale. świa
domość — iż owe błędy trze
ba (koniecznie) popełniać.,

BO: kończąc Stary Rok:
— należało (koniecznie)
przypomnieć np. miłośni
kom filmów, że wśród
zwyczajnych awarii teleki
na — mogą się zdarzyć
nadzwyczajne potknięcia,
jak podczas projekcji „Pię
kności nocy” —- gdzie dub
bing (nie wiem tyłka, czy
telewizyjny już, czy jeszcze

filmowy) rozpaczliwie nie
mógł dogonić akcji. Stwa
rzało to pełną napięcia,
dodatkową — obok

fabularnej nici — drama-
tyzację scenariusza. Aż

wreszcie zaprzestano wyś
wietlania „Piękności no
cy” (sylwestrowej). W za
mian za to sięgnięto ao

piękności telerecodingowe-
go wodewilu warszawskie
go, który bynajmniej nie
zasługiwał na utrwalente
artystycznych (?) zalet, ani
tym bardziej na utrwate-
nie w naszej pamięci,

BO: w wyostrzanej sa
tyrze „Szopki Wielokrop
ka” najbardziej społe
cznym żądłem (konie
cznie) stało się... kłucie
Łazuką, Bogdanem. Ej,
przekorna i odkrywcza ta

najnowsza satyra! Szko
da, że tym razem ze wspól
nej puli TV i Radiofonii —

nie wzięto szopki radiowej.
Przynajmniej była zabaw
na, choć nie do obejrzenia.
Natomiast mniej zabawy
do obejrzenia znalazło się
w ostatnim wydaniu ^Poz
najmy się". Poznaliśmy się
-r- na tym! Minęła sze
fówska pasja.Oby
nie nadchodziła — szew
ska...

BO: w doborze filmów
nic się nie zmieni(ło). Sta
ruszki archiwalne (konie
cznie) przypieczętowały o-

dejście starego roku, sta
ruszki zaczęły również rok
bieżący, Zwłaszcza „ucie-
szne przygody" Flipa i
Flapa z miejsca wprawiają
nas w stan nerwowego
podniecenia, co jest zgod
ne z diagnozą, że nerwice
nie przestoją być choro
bą siódmego dziesiątka
XX w. Czyli naszej cywi
lizacji.

BO: Dziennik TV prze
sunięto o pół godziny
wcześniej, żeby nadawać
(koniecznie) za półtorej
godziny -— poszerzone wy
danie „nocne". Na razie
występuje tylko inne
tło dla speakera. Wy
dań nocnych, jakoś brak. I
to cieszy, że tak po stare
mu uprawiamy również
bajeczki dla starych...

BO: po naładowanej dy
namiką, pierwszej części
programu „Bez apelacji”
— nastąpiła oczekiwana z

niecierpliwością (koniecz
nie) druga część, w której
już wszystko domagało się
apelacji. Apelacji od

nijakiego załatwie
nia tematu. Ponieważ, jak
myślę — nie o wyliczenie
ilości listów i ich uryw
ków tu chodziło, ani o

stwierdzenie, że „rozstrzy
gnięcia nie będzie, gdyż
sprawa trwa”. Wydaje się,
że po prostu twórcy audy
cji (pomyślanej arcycieka-
wie i dramatycznie) nie
mieli nic nowego do po
wiedzenia. Wystarczyłaby
tedy najzupełniej pierwsza
część, jako całość.

BO: w ogóle lubimy (ko
niecznie) nowe zapowiedzi
w nowej scenerii. Lubimy
słowa. Gadanie. Choćby ga
danie mieło usprawiedli
wiać poprzednie przegada
nia...

JERZY BOBER
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zasłużonego

„działacza
r Wśród delegatów wybra
nych na VIII Kongres SD z

Krak owa znajduje się Edward
Strzałkowski. Od wielu lat
piastuje godność członka Pre
zydium i Skarbnika Woje
wódzkiego Komitetu SD,
Członkja Rady Naczelnej SD,
prezesa\JVojewódzkiego Związ
ku Zrzeszeń Prywatnego Han
dlu SD j Usług w Krakowie
oraz v-prezesa Rady Naczel
nej Zwiąizku Zrzeszeń Pry
watnego Handlu i Usług w

Warszawie.

Edward Strzałkowski ob
chodzi w tych dniach jubile
usz 75-lecia urodzin. W uzna
niu zasług w dziedzinie poli
tycznej aktywizacji środowisk
prywatnego handlu Rada Pań
stwa odznaczyła go w ub ro
ku Złotyip Krzyżem Zasługi.
—---------- x-------------------------

Irena Sljatowa
wystąpi w Filharmonii

Wdniach8.i9bm. o godz.
19.30 odbędą się w sali Fil
harmonii koncerty symfonicz
ne, w których orkiestrą PFK
dyrygować bęcizie Krzysztof
Missona. Jako solistka wystą
pi Irena Sijałovxa - fortepian.
Na program ciekawego kon
certu złożą się: Ilavel — Suita
„Ma mere l’oye<”, Prokofiew
— Koncert fortepianowy Des-
dur i Mozart Symfonia
g-moll KV 550

Kultura

bliżsj budowlanych
Pośród 42 baraków hotelo

wego osiedla w Pleszowie je
den nosi szyld: „Dom Kultu
ry Budowlanych”. Jako jedy
na kulturalna placówka w

tym środowisku (mieszka tu
ok. 3 tys. robotników). Dom

Kultury Budowlanych pozys
kał sobie popularność. Pro
gram domu kultury realizo
wany jest, najzupełniej słusz
nie, z myślą o tym, że dla je
go bywalców (ludzi przyby
wających na ogół ze wsi na

dłuższy lub krótszy okres)
jest nie tylko jedyną ale wie
lekroć pierwszą w życiu in
stytucją kulturalną, z którą
obcują na co dzień. Czołową
pozycję w programie zajmuje
więc działalność oświatowo-

wychowawcza a przede wszy
stkim odczyty ilustrowane
filmami i cotygodniowe prze
glądy filmów popularno-nau
kowych, w których uczestni
czy każdorazowo ok. 120 osób.
W okresie od 1962—64 roku,
ok. 20 tys. osób wysłuchało
322 odczytów. Aktualne wyda
rzenia na świecie, nauka i
technika XX wieku, kultura
życia codziennego, film, teatr,
geografia — to najpopular
niejsze tematy odczytów. Po
zyskały sobie tu również po
pularność comiesięczne kon
certy popularne z udziałem
artystów Filharmonii, wieczo
ry poezji i muzyki oraz kursy
radiowo-telewizyjne i foto
graficzne. (wb)

W X Liceum

Garowy IV wielkiego pieca przy pracy.
Fot. Gawliński

Bilansujemy rok 1964

• Cieplarnia w Elektrowni
• Dania barowe dla załogi nocnej zmiany

najważniejsze
w Wa-

Jakie były
wydarzenia roku 1964
szym zakładzie?

O odpowiedź na to

poprosiliśmy dyrektora
nego Elektrowni „Skawina”.

— W produkcji było ich wie
le. Jedno z najważniejszych to

wykonanie szeregu moderniza
cji (szczególnie w kotłowni),
które wpłynęły na poprawę
wskaźników ekonomicznych.
Umożliwiło to m. in.:

• spalenie 800 tys. ton tzw.

węgli odpadowych

pytanie
naczel-

film matematyczny pomaga w nauce
! Któż z nas w latach szkolnych,
•poza oczywiście talentami mate-

'matycznymi, nie miewał kłopotów
la tym przedmiotem. Od dłuższego
już czasu w krakowskim X Lice
um młody pedagog mgr Genowe-

ifa Rachwał prowadzi ekspery-
łment matematyczny.

Na czym rzecz polega? Oddaj
my głos
matyce
sze do
dzieży,
takich
lą młodym łatwiej

przyswoić wiedzę matema-

tyczną. Służy temu m. in.
i film matematyczny. Nigdy o

I tym nikt nie słyszał? Nic
jl dziwnego. Jest to metoda

ybardzo nowoczesna.

mgr Rachwał: VV mate-

są miejsca trudniej-
zrozumienia dla mło-
Chodzi o znalezienie

metod, które pozwo-
sobie

W X Liceum, które dysponuje
odpowiednim sprzętem taki film

opracowuje sama młodzież pod
kierunkiem nauczycielki. Tema
tem filmu jest np. dodawanie na

liczbach względnych. Nauka tego
właśnie programu w klasie VIII

przy posłużeniu się filmem mate
matycznym dała doskonale
niki.

Matematyczny eksperyment
sowany w X Liceum jest
cenniejszy, że w pełni przygoto
wuje młodzież do rozpoczęcia ta
kich studiów wyższych, na któ
rych matematyka jest przedmio
tem wykładowym, (hz)

wy-

sto-

tym

• przekroczenie planu dys
pozycji mocy o ok. 18 MW

• utrzymanie się w planie
zużycia energii na

własne Elektrowni po
pierwszy
zakładu.

- Dla
ważnych

• uruchomienie cieplarni o-

grzewanej ciepłem odpadowym
elektrowni; warzywa z tej
naszej „produkcji ubocznej”
WZBOGACIŁY MENU STO
ŁÓWKI ZAKŁADOWEJ I KO
LONII letniej dla dzieci,

• otwarcie świetnie wypo
sażonych szatni i łaźni przy
dwu nowych warsztatach —

mechanicznym i remontowo-

budowlanym,
• zakup 15 mieszkań dla

naszych pracowników z fun
duszu zakładowego
ni,

• zorganizowanie
po cenach kosztów
dań barowych w ciągu całej
doby, a więc również w czasie
pracy II i III zmiany,

• odanie do uprawy
działek — drugiej partii o-

gródków działkowych.
(hz)

w historii

potrzeby
raz

naszego

załogi szczególnie
było kilka wydarzeń:

Elektrow-

sprzedaży
zakupu
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Kole jarze nie popisali się

Dobre intencje w kiepskim wydaniu

Czasem i taką scenką można, zaobserwować Klubie
Książki i Prasy. Fot. J. Uiberall

Amatorzy malują
Klub Plastyków Amatorów

przy Krakowskim Domu Kul*
tury przeżywa święto plonów:
niedawno została otwarta w

szkole 21 przy Placu Matejki
wystawa malarstwa amators-

Mała kronika
© Klub MPiK Nowa Huta, godz.

18, pogadanka pt. „Zima spokoj
nego słońca”. Wygłosi red. Z.
Merta („Przekrojowy” Zygmunt
Prorok).

9 W Klubie Plastyków przy ul.

Łobzowskiej 3 o godz. 19.30 w

programie „Tabakiera Króla Je
gomości” wystąpi Marta Stebnic-
ka.

a O godz. 19 w Ognisku Mło
dych ZDK HiL kronikę kultural
ną prowadzi mgr Z. Mrazek.

® O godz. 18.30 w Domu Mło
dego Hutnika odczyt „Watykań
skie Imperium” wygłosi red. J.

Klaja.
© W KDK o godz. 19 odczyt

dr W. J . Dobrowolskiego „Rzym
— La Galeria Spada”.

kiego. Wystawców jest około
50. Tematem 104 ekspozycji
jest dorobek 20-lecia Polski
Ludowej.

Klub Plastyków Amatorów
przy KDK istnieje już kilka
lat i obecnie zrzesza 184 osób.
Są to ludzie
dów, różnych
wieku. Wiele
na malarskie
Krakowa. W
wym Sączu i

istnieją ogniska Klubu,
chitekci, nauczyciele, robotni
cy, pracownik „Kabla”, cieśla
z Okocimia przychodzą w so
boty i w niedziele na 4 godzi
ny do Krakowskiego ~

Kultury i malują pod kierun
kiem profesorów ASP. 1 właś
nie plon tego trudu i zainte
resowań możemy oglądać na

wystawie przy Placu Matej
ki. Jest ona b. interesująca.
Najciekawsze prace nagrodził
Wydział Kultury i Sztuki.

(Eo)

Od 1 stycznia weszły w życie
nowe przepisy dotyczące nabywa
nia biletów miesięcznych zarówno

pracowniczych, jak szkolnych i

ogólnodostępnych. Samemu po
mysłowi reformy można tylko
przyklasnąć — zamiast comiesię
cznych wielkich, kartonowych
biletów, dojeżdżający do pracy
lub szkół, otrzymywać teraz bę
dą — podobnie jak to się dzieje
w komunikacji miejskiej — nie
wielkie znaczki. Oszczędność pa
pieru niewątpliwa.

Świetny pomysł reformy został

niestety na krakowskim gruncie
zupełnie kiepsko zrealizowany.
Przede wszystkim generalnie za
wiodła informacja. Na dosłownie

całym
znaleźć najmniejszej bodaj tabli
cy informującej szczegółowo o

nowych przepisach. Nie wiadomo
również dlaczego w ruchliwym
dniu 4 bm., w hallu biletów mie
sięcznych czynna była tylko jed
na kasa. Zarówno dla pracują
cych jak i młodzieży szkolnej.
Na kupno biletu poświęcić trzeba

było już przed południem mini
mum godzinę.

Nowe zasady nabywania biletów

przewidują zupełnie inne od do
tychczasowych zamówienia. Nie-

dworcu nie można było

różnych zawo*
zainteresowań i
osób przyjeżdża
zajęcia spoza

Brzesku, w No-
innych miastach

Ar-

Domu

j Coraz więcej świetlic

t młodzieżowych
t Akcja zakładania świetlic dla
X młodzieży nowohuckiej trwa.

♦ Do lego celu wykorzystywane♦ są bezużyteczne strychy, pi-
$ wnice, pralnie, o odpowied-
J nim zaadaptowaniu pomiesz-
♦ czeń, organizowane są śwletli-
♦ ce młodzieżowe. Chłopcy I
♦ dziewczęta chętnie spotykają
$ się tutaj, spędzając czas na

$ różnego rodzaju grach, zaba-

$ wach ftp.
♦ Obecnie w Nowej Hucie
♦ działa 6 świetlic. 7 organi-
t zowana jest w os. Centrum A.

X Dużą pomoc przy zakładaniu
J tych placówek kulturalnych
♦ okazał DZBM, przeprowadza-
♦ jąc liczne remonty pomiesz-
X czeń, jak również Wydział O-
X światy Prezydium DRN, który
f wyposaża świetlice w potrze-
♦ bny sprzęt do gier i zabaw.
♦ (bs)

stety wczoraj kasy krakowskie
nie dysponowały ani jednym eg
zemplarzem takich druków. Po
dróżnym dobrodusznie radzono,
aby potrzebne druki wykonywali
we własnym zakresie.

Wielekroć mieliśmy okazję pisać
pochlebnie o krakowskich kole
jarzach. Tym razem jednak w

momencie ważnej dla tysięcy do
jeżdżających reformy, egzaminu
chyba jednak nie zdali. Zwłasz
cza, że — jak podkreślali podróżni
— na pobliskim Śląsku sprawy te

znakomicie zagrały. (AW)

EJOEi
PROGRAM I

Godz. 5.00: Wiad., 5.05: Rozmait.

Roln., 5.30: Mtaz., 5.50: Gimn.,
6.00: Dziennik, 6.10: Muz. 6.37:
Omów. aud. szk., 6.40: Kalendarz

Radiowy, 6.45: Dzień dobry tow.

przewodniczący, 7.00: Dziennik.
7.20: Skrzynka PCK. 7.25: Piosen
ka miesiąca. 7.30: Muz. 7.45: Błę
kitna sztafeta. 8.00: Wiad., 8.05:

Muzyka i aktualności. 8.30: Muz.,
8.50: Z mojej teczki. 9 .00: Muz.
9.40: Dla przedszkoli słuch. „U
doktora”. 10.00: Publicystyka mię
dzynarodowa. 10.10: Poranny kon
cert symf. 11 .00: Aud. literacka.
11.20: Jan Maklakiewicz — III sui
ty bal., 11.40: Muz. 12 .05: Magazyn
południowy,
ma, 12.45:

Zagadki muzyczne, 15.00: Wiad.
15.05: Program dnia, 15.10: Utwo
ry fort., 15.30: Z życia Zw. Radź.,
16.00: Z twórcz. komp. franc. —

16.35: Program młodz. — Jak ży-
ją, 17.15: List z Polski, 17.35: Muz.
17.40: Miesiąc mojego życia —

Godło „Joanna”. 18.00: Wiad. —

18.05: Koncert dnia, 18.50: Radio-
reklama, 19.00: kurs Jęz. ros.,

19.15: Uniw. Rad., 19.30: Rezerwa

PT, 19.55: Muz. 20.00: Dziennik,
20.26: Wiad. sport., 20.35: „Balik
gospodarski” — opera Zabłockie
go, 22.05: Koncert życzeń
poważnej, 22.55: Pięć minut o

chowaniu, 23.10: Melodie

shwina, 23.30: J. Brahms —

fortepianowe. 24 .00: Hymn.

muz.

wy-
Ger
trio

dnia. 9 .50: Publicystyka, 10.00:

„Wesoły autobus”. 11.00: Aud.

oświat., 11.15: Amatorskie zespoły
przed mikrofonem, 11.40: Aud.
Red. Ekonom., 11.55: Komunikat
o stanie wód. 12.15: Magazyn, —

12.25: Muz., 13.00: Koncert solistów,
13.25: Aud. literacka, 13.45: „W ry
tmie tańca i piosenki”. 14.20:

„Urząd a człowiek”. 14.45: „Błęki
tna sztafeta”. 15.00: Muz. 15.30:
Dla dzieci pow. „W krainie sztu
ki”. 16.00: Wiad. 16.05: Muz. 16.35:

„Wspomnienia o Boyu-Żeleń-
skim. 16.50: Wiad. Ziemi Rzesz.
17.00: Koncert życzeń. 17.45: Dzien
nik krakowski, 17.55: Aud.
młodz. 18.15: Muz. operowa,
Radio-reklama. 18.50: Uniw.
19.00: Wiad. 19.05: Muzyka i
alności. 19.30: Kalejdoskop kultu
ralny, 20.00: „Po raz pierwszy na

antenie”, 21.00: Z kraju i ze świa
ta, 21.27: Kronika sportowa, 21.40:

„Jazz dla tych, którzy jazzu nie

lubią”. 22.10: Uniw. Rad., 22.25:
Aud. studencka, 23.10: Mel. na do
branoc, 23.50: Wiad. 24.00: Hymn.

12.25: Radio-rekla-

Rolniczy kwadrans.
13.00: Walce i polki, 13.20: Soliści
z orkiestrą. 14 .00: P.adio-problemy.
14.15: Rozgłośnia Harcerska, 14.30:

PROGRAM II.

Godz. 5.33: Wiad. 6.15: Aud. dla
wsi. 6 .27: Omów. aud. szk. 6.30:
Dziennik. 6.40: Radio reklama. —

6.50: Gimn. 7 .10: Muz. 7.20: Radio

reklama, 7.30: Dziennik, 7.50: pio
senka miesiąca. 8.15: Kurs jęz.
ang., 8.30: Wiad. 9.00: Koncert

dla
18.30:

Rad.,
aktu-

Wycieczka
do Piwnicy Win
Tyle już było tych wycie

czek do krakowskich zakła
dów pracy, że niewiele pozo
stało fabryk, w których nie
byliśmy. Dlatego ostatnio or
ganizujemy zwiedzanie mniej
szych ciekawych zakładów.

W najbliższą środę — 6 bm.
organizujemy Wycieczkę do
Piwnicy Win Importowanych
urzy ul. Sławkowskiej 13. W

piwnicy tej sprowadzane z za
granicy wina leżakują w wiel
kich beczkach dla nabrania
smaku i aromatu.

Ilość miejsc na naszej wy
cieczce, która odbędzie się o

godzinie 11, jest ograniczona.
Dlatego bardzo prosimy o

wcześniejsze zgłoszenia w

krakowskim Domu Kultury
p. 37. Można się także zgła
szać telefonicznie na numer

232-65. codziennie od godziny
10 rano.

W styczniu organizujemy
drugą wycieczkę do Huty
Szkła przy ul. Zawiłej. Wy
cieczka ta odbędzie się 21 sty
cznia o godzinie 17, ale już
teraz Krakowski Dom Kultu
ry przyjmuje na nią zgłosze
nia.

Si KRA
KÓW

GODZINA 23

Znowu
atak zimy, znowu śli

sko na drogach i ulicach. W
takich chwilach funkcjonariu

sze Inspektoratu Ruchu Drogowe
go MO mogą tylko marzyć o od
poczynku. Nawet wieczorem,
choć wyraźnie maleje natężenie
ulicznego ruchu...

Krótkofalówka przekazuje wła
śnie meldunek z Alei Trzech Wie
szczów. Na całej długości trasa

bardzo niebezpieczna! Po chwili

podobny alarm z ul. Konopnic
kiej... Dowódca dyżurującego plu
tonu st. sierżant Tadeusz Warze
cha natychmiast wykręca numer

pogotowia MPO. W efekcie krót
kiej rozmowy — piaskarki wyru
szają na zagrożone trasy.

Nie wszędzie jednak można za
pobiec wypadkom. Czasem to

wina kierowcy, gapiostwo prze
chodnia, czasem po prostu pech.
Rusza wówczas do akcji wypad
kowy radiowóz. St. sieri. Adam

Sęk,
plut.
chail
stwo

ezyt
upomnień, niekiedy 1 mandatów...

Trud nie poszedł jednak na

niarne. Drogowa profilaktyka,
ofiarność milicjantów i współpra
ca x MPO — sprawiły, te liczba

wczorajszych, niegroźnych zresz
tą
— To
dzień

służby
dotąd
kie

przekazały tradycyjnie w ostatni
dzień starego roku — Polski

Związek Motorowy I Automobil
klub. Oby z dobrym skutkiem...

przez cały rok. (jap)

sierżant Stanisław Fabln i

Bogdan Makowski przeje-
wczoraj swym wozem mnó-
kilometrów. Trudno by zll-
ilość interwencji, pouczeń,

wypadków była minimalna,
był pracowity, ale dobry

— mówił na zakończenie
»t. sieri. Warzecha. — Jak

spełniają się tyczenia, ja-
nam, funkcjonariuszom IRD

CDZIEKm STYCZEŃ

y Wtorek

Edwarda
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IM. SŁOWACKIEGO: ZOO czy
li morderca z filantropii — 19.15,
STARY TEATR: Don Alvares —

19.15, KAMERALNY: Ktoś nowy
— 19.15, LUDOWY: Popioły —

19.15, RAPSODYCZNY: Królowa

Marysieńka — 19.15, GROTESKA:

Przygody Łasucha — 16.

APOLLOl-jfM^dame Sans Gene”

(fr. -wł., 18 1.) — 10, 12.30, 15.45, 18,
20.15. CHEMIK: „Prawo 1 pięść”
(poi., 16 lat) — 17, 19. DOM ŻOŁ
NIERZA: „Złoto Rzymu” (wł., 16
lat) — 15.45, 18, 20.15. ISKIERKA
— nieczynne. MELODIA: „Moby
Dick” (USA, 14 lat) — 15.45, 18,
20.15. MASKOTKA: „Córka gej
szy” (k.or., 14 lat) — 15.30, 17.30,
19.30. MINIATURKA: „Chwila
wspomnień nr 1, nr 2” — 14, 16,
program dla dzieci — 15, „Diabeł
morski” (radź., 12 lat) — 17, 19.
MIKRO: „Chcemy się bawić”

(ang., 12 lat) — godz. 15.30,
18, 20.15. — MŁODA GWARDIA:

„Powiernik pań" (franc., 12 lat)
— 14.45, 17, 19.15. ROTUNDA: „Na
gie ostrze" (ang., 16 1.) — 16, 18,
20. SZTUKA: „Skłóceni z życiem”
(USA, 16 lat) — 10, 12.30, 15.30,
18, 20.15. TĘCZA: „Biały Kieł”

(radź., 12 lat) — 17, 19. UCIECHA:
„Królowa Krystyna” (USA, 16 lat)
— 15.45, 18, 20.15. WANDA: „Ach
te dzieci” (radź., 9 lat) — 10.30,
12.45; „Ręce nad miastem” (wł.,
od 16 lat) — godzina 15.45,

18, 20.15. WARSZAWA: „Panienka
z okienka" (poi., 12 lat) — 16, 19.
WISŁA: „Kupiłem tatę” (radź.,
12lat)—16,18,20.■
NOŚC: „Pierwszy dzień
ścl” (poi., 16 lat) — 15.45,
WRZOS: „Przeżyjmy to

raz” (poi., 9 lat) — 15.45,
WIEDZA: zestaw filmów

wych — 18. ZDROWIE. ZUCH —

nieczynne. ZWTĄZKOWIEC: „Na
tropie policjantów” (ang., 16 lat)
— 17, IB.

16 łat) — 15.45, 18, 20.15. Mała sala
ŚWIATOWIDA: ,,Cudotwórczvni”
(USA, 16 lat) — 15, 17.15, 19.30.
SFINKS: „Trzynastego nocą”
(bułg., 14 lat) — godz. 16, 18. 20.
KOLOROWE: „Jak się młody
Noszty żenił” (węg., 16 lat) — 18.
ORION: „Ulica Andrzeja Krutl-
kowa” (radź., 12 łat) — 18.

SWOSZOWIANKA: „Dziecko
wojny” (radź., 12 lat) — 19.

PŁASZOW. Kolejarz — nieczyn
ne; Energetyk: „Dwie twarze

agenta K” (CSRS, 16 lat) — 17, 19.
PROKOCIM. ZZK: „Więźniowie

nocy” (argent., 16 lat) — 19.
WIELICZKA. Górnik: ,,O czymś

innym”.
SKAWINA. Junak: „Dwaj w

stepie”; Hutnik: „Rachunek su
mienia”.

ZOO (Lasek Wolski) — codzien
nie od godz. 9 do zmroku.

rriPTEK□

Szczepańska 1, Waryńskiego 24,
Długa 88, Dzierżyńskiego 36b, pi
Matejki 2, Prokocim — Kolejowa,'
Nowa Huta — Kocmyrzowska 18.’

m
YiUR

^UIIIIIUH1.....

CHIRURGICZNY, INTERNISTY
CZNY, NEUROLOGICZNY: Prą
dnicka 37, OKULISTYCZNY: Ko
pernika 38, LARYNGOLOGICZNY:

Kopernika 23.

- WOL-
wolno-

18, 20.15.

jeszcze
18, 20.15.
oświato-

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT: ,,Z powodu kobiety"
(fr., 16 lat) — 15.45, 18, 20.15. Mała
sala ŚWITU: „Montparnasse 1919"

(fr., 18 lat) — 15, 17, 19. ŚWIATO
WID: „Ten wstrętny celnik” (fr.,

Godz. 16.35: Program dnia, 16.40:

„Krakowskie Rozmaitości”, 17.00:

Dziennik, 17.05: „Podwodna wy
prawa" — film dla dzieci z serii

„Opowieści znad rzeki”. 17.20:

„Moje miejsce w życiu” — próg,
dla młodych widzów, 17.45:

„.Pierwszy raport” — film z se
rii „Barbara i Jan”, 18.10: „Kółko
i krzyżyk” — teleturniej, 18.40:

„Tygodnik wiejski”, 19.10: „Śpie
wa Lado Leskovar" (Jugosławia),
19.30: Dziennik Tv, 19.50: Dobra
noc, 20.00:' „Maskaron” — pro
gram z Krakowa, 20.15: „Piękno
ści nocy” — film od 16 lat, —

21.45: Dziennik, 22.05: Wieczorny
relaks.

Wszystkim tym, którzy współczuli nam

w ciężkich chwilach po zgonie naszego
ukochanego Męża i Ojca

ki. SinnisJawn Pisrzyakl
oraz licznie przybyłym na Jego pogrzeb
Delegacjom zakładów pracy, Krewnym,
Przyjaciołom, Kolegom, jak również za zor
ganizowanie pogrzebu Dyrekcjom ZGH Bo
lesław, ZGHMN w Katowicach 1 MPC
w Warszawie — składamy najserdeczniej
sze podziękowania

ZONA, DZIECI 1 WNUKOWIE

PT. Prezydium Wojewódzkiej Rady
Narodowej, Kuratorium Okręgu Szkol
nego w Krakowie, Współpracownikom,
Przyjaciołom, Koleżankom 1 Kolegom
oraz tym wszystkim, którzy wzięli
udział w pogrzebie nieodżałowanej pa

mięci rńego Męża

mgr JANA DUDKA
i okazali wiele współczucia i pomocy —

składamy tą drogą gorące podziękowa
nie.

2ONA z SYNAMI

W

PRZETARGI

Spółdzielnia Pracy „Metalowiec” — w Krakowie,
ul. Zabłocie 80 — OGŁASZA PRZETARG na wyko
nanie sukcesywne w 1965 r. z materiału wykonawcy
sprężynek do kurków typu „Andrychów” i „Stara
chowice” oraz do odprężników wg wzoru zamawia
jącego, rur z drutu sprężynowego o 0,5—1,1 mm

(fortepianowego) w ilości ca <00.000 szt., z terminem

dostawy po około 33.300 szt. miesięcznie.
Bliższych informacji w zakresie dostaw, objętych

przetargiem udzieli kierownik techniczny spółdziel
ni. W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze 1 prywatne.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo dowolnego
wyboru oferenta, częściowego przyjęcia ofert lub

nieprzyjęcia żadnej oferty.
Oferty z podaniem oferowanej ceny 1 terminów

dostaw należy składać pod adresem spółdzielni, do
dnia 16 stycznia 1965 r.

Otwarcie ofert nastąpi w biurze spółdzielni —

w dniu 18 stycznia 1965 r. K-34

Przedsiębiorstwo Usług Reklamowych „REKLAMA”
— Kraków, ul. Pawia 6 — OGŁASZA PRZETARG

na dostawę 5.000 sztuk elektrod aktywowanych dla
rur jarzeniowych reklam neonowych.

Oferty należy składać w Dyrekcji PUR „REKLA
MA”, do dnia 25 stycznia 1965 r.

Otwarcie ofert nastąpi dnia 27 stycznia 1965 r.,
w biurze Dyrekcji.

W przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofereńta
lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

Nie zawiadomienie zainteresowanych w terminie
do 7 dni od daty otwarcia przetargu, oznacza nie

przyjęcie oferty. K-10376

Dyrekcja Technikum Ekonomicznego w Miechowie,
ul. Racławicka 23 — OGŁASZA PRZETARG NIE
OGRANICZONY na wykonanie kapitalnego remontu

szkoły.
Remont ten obejmuje:

1. roboty instalacyjne wod.-kan. 1 centralnego
ogrzewania,

2. roboty budowlane wewnętrzne i zewnętrzne.
Termin wykonania robót: rozpoczęcie po przyję

ciu oferty, zakończenie do 31 sierpnia 1965 r.

Materiały dostarczy wykonawca. ,

Dokumentacja techniczna i podkładki ofertowe

znajdują się do wglądu w sekretariacie szkoły —

codziennie, w godzinach od 8 do 15.
Termin składania ofert w zalakowanych kopertach

do dnia 15 stycznia 1965 r., do godziny 12.

Komisyjne otwarcie ofert odbędzie się w tymże
dniu o godzinie 14.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta,
bądź uznania, że przetarg nie dał wyników, bez

obowiązku podania przyczyn. K-153: i

PRACOWNICY POSZUKIWANI

ślusarzy maszynowych, mechaników ma
szynowych, DEKARZY, KONSERWATORA dźwi-

gów, BRAKARZA, do produkcji maszyn i urządzeń,
zatrudnią Zakłady Przemyślu Tytoniowego w Krako
wie, al. Planu 6-letnlego 280.

Warunki pracy 1 płacy do omówienia w Dziale
Kadr Zakładów, codziennie od godz. 0.30 do 14 30,
a v/ soboty do 12.30.

TARNÓW!
11 stycznia 1965, TKWP

otwiera kursy:
SPAWALNICZE — La

książkę spawacza,
KWALIFIKACYJNY —

dla metalowców, elektry
ków i budowlanych.

Wpisy: Tarnów, ul. Szuj
skiego 21 — Warsztaty

Szkoły Górniczej.

Zguby

AUGUSTYN Zofia, zam.

Trzebiona 80 — zgubiła
przepustkę stałą nr 01331

wydaną przez PZS Cheł
mek.

WAWRO Władysław zgu
bi! legitymację szkolną,
wydaną przez Szkołę
Skórzaną Chełmek.

K-10288

Zakłady Mięsna w Chrzanowie — zatrudnią natych.
miast:

KIEROWNIKA PRODUKCJI z odpowiednim sta-

żem pracy, ■ wykształceniem wyższym względnie
średnim technologicznym,

MAJSTRA PRODUKCJI WĘDLIN z długoletnim
doświadczeniem w prowadzeniu produkcji fabrycz.
r.ej 1 wykształceniem średnim technologicznym,

KLASYFIKATORÓW ŻYWCA z odpowiednim sta
żem pracy 1 przygotowaniem zawodowym,

KONSERWATORÓW WAG z uprawnieniami,
wykwalifikowanych pracowników (czeladników)

w zawodzie MASARZ, SLUSARZ,
DYSPOZYTORA TRANSPORTU z praktyką zawo-

dową, wymagane wykształcenie średnie.

Warunki pracy i płacy wg Układu Zbiorowego
Pracy obowiązującego w Przemyśle Mięsnym — do

uzgodnienia.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr i Szkolenia Za

wodowego w Chrzanowie (za Fabloklem), telefon

291-293, wewn. 25. K-10381

Huta im. Lenina — zatrudni natychmiast z terenu

miasta Krakowa, województwa krakowskiego, kie
leckiego i rzeszowskiego pracowników fizycznych
o następujących specjalnościach:

ELEKTRYKÓW, TOKARZY METALOWYCH, FRE
ZERÓW, WIERTACZY, WYTACZARZY DŁUCIA-
RZY 1 ŚLUSARZY oraz na wstępny staż pracy ab
solwentów ZSZ — TOKARZY.

Warunek przyjęcia — uregulowany stosunek do

służby wojskowej (nie dotyczy stażystów) i dobry
stan zdrowia.

Zgłaszający winni przedłożyć świadectwo ukoń
czenia co najmniej 7 klas szkoły podstawowej i in
ne dokumenty stwierdzające kwalifikacje zawodo
we, dowód osobisty, książeczkę wojskową, świadec
two pracy z dokonaną adnotacją o zajęciach sądo
wych (Dz. Ustaw Nr 10, z dnia 21 II 1962 r., poz. 46)
oraz opinię z ostatniego miejsca pracy.

Zainteresowani mogą zgłaszać się osobiście pod
adresem: Huta lm. Lenina w Krakowie, Centrum

Administracyjne, budynek „Z”, klatka D, pokój 24.

Użytkownicy wind!
Z dniem 1 stycznia 1965 r., Miejskie
Przedsiębiorstwo Remontowe Urzą
dzeń Dźwigowych — w KRAKOWIE,
ul. SŁAWKOWSKA nr 11,

przyjmuje do konserwacji i remontów
wszelkie typy wind

osobowych, osobowo - towarowych I

towarowych.
Solidne 1 ezybkie wykonanie gwarantowane.

Wydział Budownictwa, Urbanistyki 1 Architektury
w Dąbrowie Tarnowskiej — zatrudni natychmiast
} INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW BUDOWLA
NYCH na stanowiska starszych Inspektorów tech
nicznych — wymagany minimum 3-letnl staż pracy
w budownictwie.

Wynagrodzenie wg stawek obowiązujących w Pre
zydium Rad Narodowych. — Zgłoszenia przyjmuje
Wydział Organizacyjno-Prawny Prezydium Powia
towej Rady Narodowej w Dąbrowie Tarnowskiej.

Powszechna Spółdzielnia Spożywców
w Krakowie

ZAPRASZA W
do
PUNKTÓW USŁUGOWYCH

l ZAKŁADÓW GASTRONOMICZNYCH.

NOWYM ROKU 1965
swoich SKLEPÓW —

Przy tej okazji serdeczne życzenia
NOWOROCZNE

składają Członkom i Konsumentom

RADA i ZARZĄD PSS

T

Zaklady Mięsne w Chrzanowie — zatrudnią na
tychmiast 4 pracowników na stanowiska ST. KSIĘ
GOWYCH lub KSIĘGOWYCH.

Reflektuje się na siły ze średnim wykształceniem,
odpowiednim stażem pracy 1 znajomością rejestro
wej księgowości przemysłowej.

Warunki pracy 1 płacy wg Układu Zbiorowego
Pracy obowiązującego w Przemyśle Mięsnym — do

uzgodnienia. — Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr,
tel. 291-193, wewn. 25. K-10373

Spółdzielnia Pracy Metalowo-Drzewna
w Mszanie Dolnej

poleca swoje usługi z zakresu

REMONTÓW samochodów osobowych i motocykli,
maszyn i narzędzi rolniczych,
ROBÓT MEBLARSKICH,
KRAWIECTWA i DZIEWIARSTWA.

Przy okazji składamy swoim Dostawcom i Klientom

serdeczne życzenia noworoczne

Wytwórnia Galanterii „GALALIT” w Myślenicach,
ul. Jagiełły 2 — zatrudni natychmiast TOKARZY
I ŚLUSARZY. — Warunki pracy 1 płacy do omó
wienia w Dziale Kadr.

Krakowskie Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych
Nr 2 — w Nowej Hucie, Al. Planu Sześcioletniego
(Fort Pszorna) — zatrudni natychmiast INŻYNIE
RA lub TECHNIKA BUDOWNICTWA LĄDOWE
GO na stanowisko kalkulatora w Dziale Przygoto
wania Produkcji. — Wynagrodzenie według Układu

Zbiorowego Pracy w Budownictwie.'
Podania wraz z życiorysem prosimy składać

w Dziale Zatrudnienia i Płac.

Zakłady Wyrobów z Drutu w Sławkowie — zatrud
nią natychmiast:

INŻYNIERA MECHANIKA — na stanowisko kie
rownika komórki informacji techniczno-ekonomicz
nej — (mieszkanie zapewnione),

3 ELEKTROMONTERÓW KWALIFIKOWANYCH,
na stanowiska dyżurnych zmianowych w rozdzielni

elektrycznej.
Warunki pracy 1 płacy do omówienia na mlelscu.

INŻYNIERA ELEKTRYKA, INŻYNIERÓW MECHA
NIKÓW lub ODLEWNIKÓW na stanowisko kon
struktorów, inżynierów Odlewników — te
chnologów, INŻYNIERA AUTOMATYKA, IN
ŻYNIERA MECHANIKA, TECHNIKÓW ODLEWNI
KÓW, TECHNIKÓW MECHANIKÓW, FREZERÓW,
ŚLUSARZY — zatrudni Instytut Odlewnictwa —

Kraków, ul. Zakopiańska 73. — Warunki pracy 1 pła
cy do omówienia na miejscu.

Dyrekcja Szpitala w Chrzanowie — przyjmle do

pracy na stanowisku ZASTĘPCY DYREKTORA DO
SPRAW ADMINISTRACYJNYCH pracownika, po-
siadającego wykształcenie ekonomiczne lub praw
nicze. — Warunki płacy 1 mieszkaniowe oraz termin

objęcia stanowiska — do omówienia w Dyrekcji
Szpitala. K-10385

Zakład Produkcji i Usług Technicznych „Społem”
w Oświęcimiu — zatrudni natychmiast INŻYNIERA
MECHANIKA na stanowisko gl. Inżyniera, TECHNI
KA BUDOWLANEGO z uprawnieniami lub MI
STRZA BUDOWLANEGO z uprawnieniami.

Kandydaci muszą posiadać praktykę zawodową.
Zgłoszenia osobiste lub pisemne. Warunki płacy

do omówienia na miejscu.

OLCHAWA Teresa, zam.

Oświęcim, zgubiła świa
dectwo szkolne siódmej
klasy — wydane przez
Szkołę Podstawową
BrzezneJ-Litaczu.

W

ŻUŻEL
I

wydamy każdą ilość bez
płatnie. Oabierać można

sukcesywnie własnymi
środkami transportu, z

ul. Cystersów 16. — Bliż
sze informacje: Dział
Administracyjno-Gospo

darczy, tel. 235-80. Żużla
nie rezerwujemy.

NOWE UDOGODNIENIA HOTELI
DLA PODRÓŻNYCH

Jadqc do Łodzi, Poznania, Wrocławia czy Warszawy pa
miętaj, że pokój w hotelu zarezerwuje Ci Biuro Rozdzidu

Pokoi Miejskich Hoteli — w KRAKOWIE, ul. PAWIA 6,
tel. 597-30 — już na 7 dni wcześniej.

OPŁATA ZA REZERWOWANIE WYNOSI 10 zł.

Jedziesz więc spokojnie, majqc nocleg zapewniony.
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